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Wychodzi codziennie o godzinie 5 
dniu z wyjątkiem dni poświątecznych.

po pofn-

frankow&ó. Rftklamaeyó otwarte wolne od opłaty. 
Telefonu redakeyi nr. 88.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o c z n i e  8  zł., k w a r t a l ­
n i e  4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 35 ct. W  miejscu r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6  zł., k w a r t a l n i e  
3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do Gazety Lw owskiej, otrzy­
mują cało i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1  stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudn ia ; dwierćroczni i  miesięczni >.& dopłatą pierwsi 75 at.. drudzy 
30 ot. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty oblieząją się po 7 cen­
tów, kiikorazowe po 6  centów od miejsca 1  w ier­
sza.

Inseraty przyjm ują: w Austryi i Niemezeeh 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie ageneya pana A d a m a ,  Rue des St. 
Peres 81.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na Gazetę L w ow -  
sJcą wynosi za czwarte ówierórocze, 
w m i e j s c u  3 zł., pocztą 4 zł.; 
za miesiąc listopad: w m i e j s c u  
1 zł., pocztą 1 zł. 85 ct. Z P rze ­
w o d n ik ie m  za czwarte ówieróro­
cze w m i e j s c u  3 zł. 75 ct., po­
cztą 4 zł. 75 ct.; za miesiąc listopad 
w m i e j s c u  1 zł. 30 ct., pocztą 
1 zł. 65 ct. Prenum eratę przyj­
muje się tylko od 1 lub 16 każdego 
miesiąca.

W eelu ustalenia nakładu pro­
simy o wczesne nadsyłanie prenu­
meraty.

Na podstawie umowy zawartej z re- 
dakcyą warszawskiego „Echa muzycznego, 
teatralnego i artystycznego“ zawiadamiamy 
szanownych prenumeratorów naszych, iż na­
bywać mogą to pismo wychodzące raz na 
tydzień po  c e n i e  z n i ż o n e j .

P r e n u m e r a t o r o w i e  Gazety Lwow­
skiej m ogą otrzym yw ać w arszaw sk i tygodn ik  
illiiBtrowany Echo muzyczne, teatralne i ar­
tystyczne, w raz z dw u-tygodniow ym  dodatkiem  
nu t, po następujaoei cenie:

W® Lwowie': - J J - ;  ,  _ g  £  

Na prowincyi: “  *

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 31 
października b. r., docenta prywatnego, dr. 
Antoniego M a r s a ,  zamianować nąjmiłości-

wiej nadzwyczajnym profesorem położnictwa 
i gynekologii w Uniwersytecie krakowskim.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano 
wała stałego nauczyciela, Karola Ha b d a -  
s a ,  w Źyrawie, stałym nauczycielem 3-kla- 
sowej szkoły etatowej w Chodorowie; tym­
czasową nauczycielkę młodszą, Maryę E u- 
s t a c h i e w i c z o w ą ,  w Chodorowie, stałą 
nauczycielką młodszą 3-klasowej szkoły eta­
towej w Chodorowie.

CZĘŚC IIEURZĘDOWA

Lwów, 14 listopada.

Socyalna demokracya w Niemczech 
oswobodzona przed sześcioma tygodnia­
mi z krępujących ją  więzów wyjątko­
wej ustawy, krząta się gorączkowo o- 
koło zastosowania swej organizacyi do 
nowych stosunków i wyzyskania poło­
żenia. Cały generalny sztab tego stron­
nictwa, został przeniesiony do Berlina, 
na czem wielce zyskała jednolitość 
i sprężystość kierownictwa; zarówno 
w metropolii, jak na prowincyi po­
wstają coraz to nowe socyalno-demo- 
kratyczne dzienniczki, wzmaga się ruch 
dla tworzenia związków i stowarzyszeń, 
orgaiiizują się różnego rodzaju kluby, 
z najdziwaczniejszemi nazwami, szerzy 
się w końcu propaganda, mająca na 
celu nakłonienie członków stronnictwa, 
aby zaopatrywali się we wszystkie a r­
tykuły codziennego życia i odwiedzali 
lokale należące do „towarzyszy."

Program akcyi socyalnych demo­
kratów na czas najbliższy, skierowanym 
jest ku jak najliczniejszemu ich udzia­

łowi w rozpisanych na przyszły tydzień 
wyborach do rad miejskich, a w wielu 
miastach wre już od dawna gorąca agi- 
tacya, w interesie wprowadzenia zwo­
lenników partyi przewrotu do tych ciał. 
Program ich jest w głównych zary­
sach wszędzie jeden i ten sam, nie­
kiedy wszakże liczy się z miejscowemi 
stosunkami. Wszędzie występują so- 
cyalni demokraci pod tak ponętnemi 
hasłami, j a k : bezpłatne rozdzielanie w 
szkołach ludowych podręczników na­
ukowych, zniesienie wszystkich niesta­
łych podatków komunalnych, o ile do­
tyczą one artykułów żywności, objęcie 
przez gminę miejską tramwajów i ga­
zowni, urządzenie dla ubogiej ludności 
bezpłatnych łaźni parowych, polepsze­
nie płac urzędników magistratualnych, 
a w pierwszym rzędzie znajdujących 
się w służbie miejskiej robotników i t .  p. 
W obec takiej agitacyi, obliczonej na 
obałamucenie naiwnych i_ pozyskanie 
mas robotniczych, dzienniki wszystkich 
odcieni uważają za potrzebne wzywać 
uprawnionych do głosowania przeciwni­
ków obozu socyalistycznego, aby wzięli 
jak najliczniejszy udział w wyborach i 
w zwartym szeregu oparli się grożącej 
inwazyi żywiołów, które wtargnąwszy 
raz do reprezentacyj miejskich wnieśliby 
tam przewrotne swe idee, rozstrój i 
zamęt, co musiałoby oddziałać jak naj- 
zgubniej na gospodarstwo miejskie.

Ostatniemi czasy socyalni demo­
kraci, w myśl uchwały zapadłej na o- 
statnim kongresie w Halli poczęli żmu­
dną pracę przygotywywania dla siebie 
gruntu w dzielnicach polskich pod pa­
nowaniem pruskiem, które jedynie ze 
wszystkich prowincyj opierały się do­
tychczas ze skutkiem wcale nieproszo­
nym, ani pożądanym gościom. O ile

można sądzić z tego, co mamy pod 
ręką, rezultaty tej pracy są na szczę­
ście do tej chwili nad wszelki wyraz 
mizerne. Lud polski i robotnicy polscy, 
mając silne oparcie w inteligentnem 
mieszczaństwie, obywatelstwie wiej- 
skiein i duchowieństwie, słowem w ca­
łej inteligencji, odpychają z oburzeniem 
agitatorów, odczuwając zdrowym zmy­
słem skutki trucizny socyalistycznej dla 
życia narodowego i religijnego.

Sprawy sejmowe.

[Sprawozdanie komisyi sanitarnej o p rze ­
dłożeniu rządowem w przedmiocie orga­
nizacyi służby zdrowia w gminach i ob­

szarach dworskich).
(§) Przed kilku dniami podaliśmy już 

w ogólnym zarysie opracowany przez komi- 
syę sanitarną nowy projekt ustawy o orga­
nizacyi służby zdrowia w gminach. Dziś wy­
pada nam jeszcze podać w streszczeniu spra­
wozdanie komisyi, opracowane przez p. P i ­
ł a t a .

W zeszłym roku ówczesna komisya sa­
nitarna, zdając sprawę z przedłożenia rządo­
wego o urządzeniu służby zdrowia w gmi­
nach, omówiła obszernie niepomyśine sto­
sunki sanitarne naszego kraju i uznała, że 
zachodzi potrzeba środków zaradczych, do 
których zaliczano także organizacyę służby 
zdrowia w gminach. Organizacyę w tej mie­
rze uznała jednair komisya za zbyt ko­
sztowną i ztąd wyprowadziła wniosek, iż w 
razie urzeczywistnienia zamierzonych urzą­
dzeń sanitarnych, winienby do tego przy­
czynić się Skarb Państwa. Następnie wy­
tknęła komisya, że przedłożony projekt na­
rusza niejednokrotnie zasadę autonomii.

Komisya obecna rozpatrując nowe prze­
dłożenie rządowe, uznać musiała, że uczy­
nił on w zupełności zadość jednemu z przy­
toczonych żądań, t. j. że organizacyę służby

P A T E IT O  L I WSKI
W ł a d y s ł a w  Ł o z i ń s k i .  Patrycyat i mieszczań­
stwo Lwowskie w X V I  i X V I I  wieku (Lwów 
starożytny I I )  z 73 rycinami w tekście.— We 

Lwowie, 1890.

(Dokończenie.)
Obok kaplic Szolców, i Kampianów, 

wzniosła się trzecia niebawem, nad nie pię­
kniejsza, kaplica B o i mów,  których proto­
plastą był Dziurdzi Boim, Węgier, sekretarz 
Batorego. Boimowie byli także lekarzami i 
kupcami zarazem. Było to w ogóle ambicyą 
każdego patrycyusza lwowskiego, aby uzy­
skać jakiś stopień naukowy ; wysyłali synów 
na Uniwersytet do Krakowa, za granicę: do 
Padwy, Bolonii, Rzymu lub Paryża. Paweł 
Boim," konsul lwowski, w testamencie (około 
r. 1642) zalecał dzieciom, „aby studya u Je­
zuitów kończyli inclusive philosophica, a po­
tem jechali do Włoch na medycynę11; „bo 
nam ludziom plebeae conditionis jest hono- 
rifica, utilis, gloriosa, a co większa per suc- 
cessionent od rodziców per traditionem secre- 
ta medica jeden drugiemu podawać ma.“ Je­
den z synów owego Boima, Michał, wstąpił 
do zakonu 00 . Jezuitów, jako missyonarz 
wiele podróżował i zostawił w swoim czasie 
cenione dzieło o florze chińskiej. Jako uczo­
ny wierszopis i polityk zasłynął Jan Al em-  
b e k ,  syn Jana Alembeka z Fryburga z Bry- 
zgawii, który wraz z bratem do Lwowa przy­
był i tutaj stale się osiedlił. Jan odbył stu­
dya w Padwie, przebiegł sporą przestrzeń 
Europy, ale jak wszyscy synowie mieszczan 
lwowskich, powrócił do rodzinnego miasta i 
jako kupiec jeździł po jarmarkach, co mu

nie przeszkadzadzało zajmować się pracą li­
teracką i utrzymywać stosunki z uczonymi 
polskimi i obcymi. W dziejach miasta ode­
grał Alembek niepoślednią ro lę , bo stanął 
na ezele ruchu demokratycznego przeciw ary­
stokracji patrycyuszowskiej, która chciała się 
w własnem zamknąć kole i obsadzała radę 
rajecką tylko swymi członkami. Lekceważyli 
patrycyusze „czterdziestu mężów“, złożonych 
w połowie z kupców, w połowie z rzemieślników, 
których Stefan Batory w roku 1577 ustano­
wił obok rady. Tlejący długo ogień wy­
buchł w roku 1602 jasnym płomieniem 
a na czele walki stanął Alembek, któ­
ry też z tego powodu na liczne naraził 
się przykrości, opisane przez niego samego 
w t. zw k s i ę g a c h  k ł o p o t n y c h ,  z któ­
rych autor Patrycyatu liczne przytacza ustę­
py- Są one nadzwyczaj charakterystyczne i 
wyraźnie (acz może jednostronnie) przedsta­
wiają nam chwilę przełomu, kiedy jedne po­
kolenia patrycyuszów ustępowały, a nowe 
rody zajmowały ich miejsce. Bo chociaż 
Alembek tizj^kioó chodził za to swoje przo­
downictwo do więzienia miejskiego, chociaż 
sprawa wywlokła się przed króla, a, nakaza­
na przezeń zgoda wieczysta, zawarta przez 
wojujące strony, nie utrzymała się, chociaż 
Alembek niê  wygrał sprawy w Krakowie — 
już w r. 1625 zajmuje on podczas zarazy 
miejsce Kampiana i rządy miasta dzierży w 
swoich rękach. Jeden z synówjego Waleryan, 
doktor filozofii i medycyny, czasowo profesor 
filozofii, a nawet rektor Akademii Zamoj­
skiej, jest rajcą miejskim, trzy kamienice po­
siada , pożycza pieniędzy Wiśniowieckim i 
Sapiehom, a w bibliotece jego domowej stoi 
45 szaf, mieszczących 1248 dzieł. W tym 
samym czasie w drugiej^ ćwierci XVII wie­
ku wybijają się na wybitny i zamożne sta­
nowiska Ostrogórscy, zwani pierwotnie Scharf- 
fenbergami; Domagalicze, handlarze ryb su­

szonych, węzłami pokrewieństwa złączeni z 
wygasającymi już Wolfowiczami i Karapia- 
nami. Po Domagaliczach pozostała kaplica 
a w niej obraz Matki Boskiej, przez Józefa 
Wolfowicza, ojca Wojciechowej Domagali- 
czowej po śmierci wnuczki namalowany, p rzed  
którym to obrazem Jan Kazimierz składał 
pamiętne śluby. Obok nich spotykamy osta­
tnie już znaczniejsze rody włoskie, które na 
stałe zawitały do Lwowa: B a n d i n e l l i h  
poeztarzy z dekretu Zygmunta III w r. 1629 
i właścicieli pięknej kamienicy w Rynku, na­
rożnej od ulicy Dominikańskiej; M a s s a r i c b ,  
z których jeden Antoni Massari, ożeniony z 
Wolfowiczówną, posiadał dom w Rynku pod 
św. Markiem, był rajcą miejskim i konsu­
lem weneckim, powołanym na to stanowi­
sko w sporze V e v e l l i c h  z mieszczanami 
lwowskimi przez Signoryą wenecką.'

Nie możemy się oczywiście kusić o po­
danie choćby najważniejszych tylko szczegó­
łów, dotyczących tych wszystkich rodzin mie­
szczańskich , zebranych z dziwną skrzętno- 
ścią i mistrzowsko ugrupowanych przez au­
tora książki, z której zdajemy sprawę. To, 
co je wszystkie cechuje, eo jest jakby cha­
rakterystyką typu patrycyusza lwowskiego tej 
epoki — to" jest: za młodu chęó zdobycia 
sobie wiedzy w podróżach i szkołach ; w mę­
skim wieku zdolność robienia majątku, zmysł 
kupiectwa i zmysł oszczędności, zapobiegli­
wość i spryt handlowy, ambieya w osiągnie- 
niu władzy i znaczenia w mieście, zamo­
żność i dobrobyt, lubujący się w sztuce i 
zbytkach; na starość wreszcie rozmyślanie 
nad pozostawieniem po sobie jakiejś pamiątki 
w kościelnej lub dobroczynnej fundaeyi. Ka­
tedrę lwowską otacza szereg kaplic mie­
szczańskich (później niestety zniesionych), 
świecą wota bogate dokoła niej, bo kościoł 
ten w szczególnej swej pieczy mieli lwowscy 
mieszczanie.

Ludzi takiego wykształcenia i takich 
dążeń, otaczała też godna ich kobieta, wy­
chowaniem dostrojona do sfery, wśród której 
ży ła , zbytki lubiąca i w nie opływająca. 
Lwowianki słynęły daleko z piękności, a na 
typ ich składały się typy: niemiecki, polski, 
ruski, włoski i wschodni. Bujność krwi lwo­
wskiej, która dawała mężczyźnie energię 
i bogaty indywidualizm, zakwitała w kobie­
cie nadobnością, temperamentem, swobodną 
a szczodrą organizacyą. Tak się przedstawia 
Lwowianka w utworach lokalnej poezyi n. p. 
obu Zimorowiczów, takie wrażenie robi na 
obcych podróżnikach, n. p. Ulryku Werdumie. 
Sławne były też mieszczki lwowskie z ele- 
gancyi i przepychu. Inwentarze posagów 
świadczą zaś, że nie była to tylko eleganeya 
zewnętrzna, odświętna, ale, że sięgała aż 
w najpoufniejsze działy garderoby. Inwentarze 
te przytaczają także często lutnie, pozytywy 
i klawikordy, obfitość drogich kamieni, pereł 
i kosztowności. Wesela córek patryeyuszo- 
wskich odbywały się z wielkim przepychem, 
któremu nadarmo raz po raz ustawami t. z. 
leges sumptuariae, starano się zapobiegać. 
Zwyczaj drukowania panegiryków weselnych, 
praktykowany był często we Lwowie, zwła­
szcza, gdy się łączyły z sobą znakomite domy 
patrycyuszowskie. Niektóre z tych utworów 
muzy lwowskiej zachowały się, chociaż na­
leżą do bibliograficznych rzadkości, i dostar­
czają kilku rysów wcale ciekawych. Więcej 
atoli, wysoce zajmujących i malowniczych 
szczegółów, wyczytać można w aktach pro­
cesów o niedoszłe małżeństwa, o niedotrzy­
manie słowa panny lub rodziców. Jeden z ta­
kich procesów z życia lwowskiego, w którym 
produkują strony nawet oryginalne listy mi- 
łośne, kreśli nam p. Łoziński, z całym sobie 
właściwym talentem.

Taki jest mniej więeej — o ile na kil­
ku szpaltach streścić rzecz umieliśmy —
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zdrowia podporządkował władzom autonomi­
cznym.

Także i drugi zarzut zbytniej koszto­
wności, uwzględnił c. k. Rząd — zdaniem 
komisyi do pewnego stopnia, albowiem w 
projekcie uchylił obowiązek okręgów do do­
starczania lokalów dla pielęgnowania cho­
rych i zaopatrzenia tych lokalów w odpo­
wiednie przyrządy. Prócz tego uchylono w 
obecnym projekcie skomplikowaną organi­
zację zarządu okręgów sanitarnych przez 
zgromadzenie delegatów, ciało ad łioc stwo­
rzone i powierzono ten zarząd Wydziałom 
powiatowym. Mimo to komisya uznała — jak 
wiadomo — poczynić dalsze jeszcze zmiany 
w projekcie rządowym. Nie chcąc się powta­
rzać, nie podajemy dziś ponownie poszcze­
gólnych postanowień, ale przystępujemy 
wprost do ustępu sprawozdania komisyi, w 
którym komisya omawia efekt finansowy za­
sadniczych postanowień ustawy.

Przyjmując, iż po przeprowadzeniu zu- 
pełnem organizacyi sanitarnej w całym kra­
ju, zatem po latach kilkunastu, będzie we­
dług obliczenia podanego w uzasadnieniu ze­
szłorocznego projektu rządowego 545 okrę­
gów wyniosą płace lekarzy okręgowych 
(345X500) 172.500 zł. ryczałty na podróże 
zaś, licząc po 12 za każde 10 kim. kwad. 
obszaru 87.692 zł., razem 260 192 zł. Z te­
go powiaty dodatkami 1-prc. pokrywają, bio­
rąc za podstawę dzisiejsze podatki po wyłą­
czeniu 30 miast obowiązanych do utrzymy­
wania własnych lekarzy, kwotę 81.722 zł., 
resztę zaś poniesie fundusz krajowy 178.470 zł.

W szeregu lat najbliższych po wejściu 
w życie projektowanej ustawy, gdyby utwo­
rzono n. p. 50 okręgów, wyniosłyby płace 
lekarzy 25.000 złr., ryczałty licząc przecię­
tnie po 300 złr., kwotę 15.000 złr., razem
40.000 złr., która to kwota w części przy­
padnie na powiaty, a w części na kraj.

Koszta, jakie spadną na kraj wskutek 
projektowanej organizacyi, będą — zdaniem 
komisyi --  częściowo zrównoważone przez 
oszczędności w, wydatkach na szczepienie o- 
spy, którą to czynność §. 14 projektu poru- 
cza lekarzom okręgowym. Wskutek tego ko­
misya sformułowała polecenie do Wydziału 
krajowego, ażeby zmienił postanowienia o 
wynagradzaniu za szczepienie ospy.

W końcu podnosi komisya, iż przed­
kładając sprawę organizacyi sanitarnej, nie 
mogła pominąć tej okoliczności, iż od nale­
żytego wykształcenia odpowiedniej ilości sił 
lekarskich w kraju, zależeć będzie powodze­
nie rzeczonej organizacyi i dlatego uważała 
za swój obowiązek poruszyć przy tej sposo­
bności sprawę uzupełnienia Uniwersytetu 
lwowskiego wydziałem lekarskim, która już 
niejednokrotnie, bez skutku, była przedmio­
tem rezolucyi Sejmu i Izby deputowanych 
Rady państwa.

Komisya wnosi tedy ustawę o organi­
zacyi służby zdrowia, oraz 2 rezolucye : je­
dną wzywającą c. k. Rząd, aby przyspieszył 
uzupełnienie Uniwersytetu lwowskiego wy­
działem lekarskim, drugą, polecającą Wydzia­
łowi krajowemu, aby po wejściu w życie u- 
stawy o urządzeniu służby zdrowia w gmi­
nach i na obszarach dworskich zmienił sto­

sownie do §. 14 tej ustawy postanowienia o 
wynagrodzeniu za szczepienie ospy, lub że­
by lekarze okręgowi pobierali rzeczone wy­
nagrodzenie w miarę ilości szczepionych.

(K rajow y fundusz pożyczkowy na cele 
przemysłowe).

— Na porządku dziennym posiedzenia 
sejmowego we środę, była, jak wiadomo, 
objęte wnioskami komisyi przemysłowej, 
sprawa podwyższenia dotychczasowego fun­
duszu przemysłowego pożyczkowego, utwo­
rzonego przez Sejm w roku 1887 w kwocie
300.000 zł. do wysokości 500.000 zł.

Na wniosek posła Adama Jędrzejowi- 
cza, sprawa ta nie została jednak załatwio­
ną, ale przekazaną komisyi budżetowej do 
rozpatrzenia i załatwienia przy odnośnej ru­
bryce budżetu.

Fundusz ten, zasilany corocznie od r. 
1887 kwotą 30.000 zł., wynosi dziś prócz 
innych dochodów, pochodzących z oprocen­
towania i zwrotów pożyczek, pochodzących 
z czasu przed utworzeniem stałego funduszu, 
wynosi dziś po latach 4 120.000 zł., w na­
stępnych zatem 6 latach miałby Sejm ró­
wnież przyczynić się po 30.000 zł., coby u- 
czyniło 180.000 zł.

Owóż komisya b u d ż e t o w a  załatwiła 
wczoraj wieczór tę sprawę w ten sposób, iż 
zamiast przeznaczać w następnych 6 latach 
po 30.009 zł., postanowiła w 3 ratach ro­
cznych od r. 1891 wyznaczać na ten cel po
60.000 zł. Fundusz pożyczkowy nie został 
wprawdzie w ten sposób zwiększony, ale już 
w r. 1891 będzie mógł Wydział krajowy, w 
skutek zmniejszenia terminów płatności rat, 
rozporządzać na ten cel większym kapitałem, 
a tern samem zadość uczynić liczniejszym 
zgłoszeniom o pożyczki.

Nadto uchwaliła komisya rezolueyę do 
Wydziału krajowego, ażeby pożyczki udzie­
lane na kapitale wyżej 5000 złr. oprocento­
wywał po 4 od sta. Sprawozdawcą jest p. 
C h r z a n o w s k i .

{Koło posłów włościańskich.)
— W niedzielę 16 b. m. odbędzie się 

w sali sejmowej o godz. 12 w południe 
posiedzenie Koła posłów włościańskich.

Na porządku dziennym będą: ustawa 
o organizacyę służby zdrowia w gminach i 
obszarach dworskich; wniosek posła Stani­
sława Stadnickiego o uregulowaniu wymiaru 
pdttetku dochodowego z propinacyi; sprawo­
zdanie Wydziału krajowego z projektem u- 
stawy dotyczącej zastosowania ulg legaliza­
cyjnych w sprawach hipotecznych drobiazgo­
wych. __________

Porządek dzienny jutrzejszego posiedze­
nia sejmowego.)

Na porządku dziennym jutrzejszego po­
siedzenia sejmowego są: zamknięcie rachun­
ków funduszów indemnizacyjnych za r. 1888; 
sprawozdanie kom. górniczych w przedmio-

obras drugiej epoki świetności patrycyu- 
szowskiego Lwowa. Obraz ten nie byłby 
wszakże zupełnym, gdyby autor nie dał tego, 
co otaczało patrycyat, i to, na czem się opie­
rał. W trzech ostatnich rozdziałach swego 
dzieła kreśli więc naprzód „naród ormiań­
ski,* potem „naród ruski,* wreszcie daje je­
den, ale bardzo charakterystyczny typ dro­
bnego mieszczanina lwowskiego. Ormianie 
łączyli Lwów ze Wschodem, byli tłómaczami, 
pośredniczącymi między przybyłymi kupcami 
a Lwowianami, sami jeździli w handlowych 
stosunkach w dalekie wschodnie krainy. Jako 
tłómacze oddali też całej Rzeczypospolitej nie­
poślednie usługi, jako wysłańce potrafili nie­
jednego jeńca zabranego w niewolę sprytnie 
wyszukać i wykupie, jako kupcy słynęli da­
leko i szeroko w Europie. Jeden dział towa­
rów, do którego wchodzą makaty i inne 
wschodnie wyroby, nazywa się ormiańskim. 
Listy ich handlowe, których kilka przytacza 
p. Łoziński, okazują dowodnie jak szerokie 
widnokręgi obejmowały ich przedsiębior­
stwa. — Spolszczyli się szybko Ormianie, a 
chociaż zachowali swe odrębności rasowe, 
zlali się ze społeczeństwem.

Inaczej R usin i, którzy w społecznych 
Btosunkach mało, w handlowych mniej a w 
politycznych wcale nie umieli sobie wyro­
bić wpływu. Stoją oni zdała, jakoby kolonia 
jaka, która wprawdzie języka polskiego uży­
wa nawet w swych urzędowych pismach, 
która narodową nie jest — ale jest wyzna­
niową i nienawiścią ku innym „nacyom* od 
nich jakby odrąbaną. Autor charakteryzuje 
bardzo dosadnie i bardzo sprawiedliwie to 
postępowanie „nacyi ruskiej.“ Najznaczniej­
s i 0™ 11? wśród tej „gminy wyznaniowej" 
pochodziły z Grecy i, zWołoszy, z Bułgaryi; 
byli to Korniaktowie, Langiszowie, Mezape- 
towie, Alwizowie, Paparowie, Mazarakowie, 
relrgią grecką związani z Rusinami; od nich 
też pochodzą najważniejsze fundacye i bu­

dowle cerkiewne we Lwowie, chociaż już w 
drugiem pokoleniu zazwyczaj opuszczali swo­
ich współwyznawców i przechodzili do spo­
łeczności polskiej. Rodzinom tym, zwłaszcza 
Korniaktom poświęca autor pełne ciekawych 
szczegółów karty. Z rodzin czysto-ruskich zaj­
muje się obszerniej Strzelickimi także Kra­
sowskimi lub Krasuskimi zwanymi. Między 
sobą toczą rodziny ruskie ciągłe walki, spory 
ich obijają się o akta procesowe, jaknaprzy 
kład w samem bractwie Stauropigialnem. 
Rola, jaką odegrali Rusini podczas napadu 
Chmielnickiego, dobrze znaną jest w historyi.

Ten zaś napad i to co po nim nastą­
piło jest jakby kresem świetności Lwowa. 
Miasto dało wtedy Kozakom i Tatarom 
544.969 zł. okupu, częścią w gotówce, czę­
ścią w towarach. Niebawem nastąpiło dru­
gie a w r. 1672 trzecie, tureckie oblężenie. 
Mało tylko z rodzin lepszej epoki przetrwało 
te nieszczęścia; z nowych żadna już wybić 
się nie potrafiła. W drugiej połowie XVII 
wieku dawną tradycyę patrycyatu lwowskie­
go dochowują już prawie tylko W i l c z k o ­
wi e ,  z których Stanisław kształci się we 
Włoszech i obejmuje sklep po ojcu a drugi 
Dominik jest sekretarzem i korespondentem 
Jana III, rajcą i burmistrzem miejskim i 
dzierżawi Zamarstynów i Żubrzę od miasta. 
Opieka króla niewątpliwie przyczyniła się 
do tego trzymania się Wilczków na wyżynie 
patrycyatu lwowskiego.

Z tą rodziną i z postacią Kunaszczaka, 
przekupnia lwowskiego z lat 1663—1695, 
zamyka się epoka opisana przez autora.

Dzieło p Łozińskiego zdobią pięknie 
wykonane przez pp. Makarewicza i Harasy­
mowicza ryciny.

Ludwik Finkel.

cie spraw górniczych; komisyi gospod. kraj. 
o popieraniu kultury kraj. na polu budowli 
wodnych; komisyi gosp. kraj. o wniosku p. 
KI. Dzieduszyckiego, co do założenia niższej 
szkoły rolniczej w okolicy Stryja; komisyi 
gminnej z czynności dep. I.; komisyi budże­
towej o zamknięciu rach. fund. propinaeyj- 
nego za r. 1888; komisyi administracyjnej, 
w sprawie ustanowienia osobnych oglądaczy 
bydła na obszarach dworskich; komisyi ad­
ministracyjnej z projektem ustawy o policyi 
ogniowej dla miast i miasteczek.

Emigracya do Brazylii.
Piszą z Poznania:
Pewna osoba dobroczynna, słysząc o 

nędzy, panującej wśród wychodźców do Bra­
zylii przez Bremę zdążających, wystosowała 
zapytanie do niemieckiego stowarzyszenia 
St. Raphael Verein, które się opiekuje spra­
wami emigracyjnemi: czy i w jakiej mierze 
istnieje potrzeba niesienia pomocy wy­
chodźcom.

Na zapytanie to otrzymano odpowiedź, 
z której wynika:

1) Ze wychodźcy w Bremie nie są po­
zbawieni jakiej takiej opieki; gdyż w Niem­
czech obowiązują bardzo ścisłe prawa dla 
opieki nad potrzebującymi i pozbawionymi 
sposobu życia; dalej że i stowarzyszenie św. 
Rafaela zaopatruje ich w odzienie i obuwie. 
Ostateczna nędza i cierpienie dla wychodź­
ców polskich rozpoczyna się dopiero z chwilą, 
kiedy ich jak bydło zapędzą na statki a mię­
dzy niebem a ziemią pozostaną na łasce i 
niełasce zatwardziałych marynarzy. Tam nic 
nie pomoże, ani prawodawstwo, ani prywatna 
dobroczynność.

2) Co gorsza, wynika z pisma tego, że 
nie rząd brazylijski, ale prywatni przedsię­
biorcy, czekają za morzem na swoje ładunki 
białych murzynów. Pędzą oni tych, którzy 
cało wyjdą z przejazdu morskiego, w bezlu­
dne puszcze i każą im karczować dziewicze 
lasy. Co to znaczy, wiadomo piszącemu od 
wychodźców z Prus zachodnich, którzy się 
znajdowali w tern samem położeniu. Widząc 
niemożność egzystencyi i po wyczerpaniu 
wszystkich zapasów, a z narażeniem życia, 
uciekli oni z „darowanych gruntów* do por­
towego miasta, zkąd za intencyą i pomocą 
konsula niemieckiego, wrócili do kraju. Jed­
nostkom się takie sztuki udać mogą, tysiące 
zmarnieć muszą niechybnie, a na to nie ma 
sposobu i ratunku, jeżeli rząd brazylijski nie 
zajmie się losem przybyszów. )__

Jeżeli więc jakieś usiłowania podjąćby 
należało, to przedewszystkiem w tym kie­
runku, żeby rząd brazylijski spowodować do 
zajęcia się losem przyszłych jego obywateli.

Korespondent warszawski Nowego Wre- 
micni, zapewnia na zasadzie pozytywnych, jak 
powiada, wiadomości, że w północnych oko­
licach gubernii kaliskiej, należy oczekiwać 
na wiosnę roku przyszłego, ponownej , tłu­
mnej emigraeyi włościan.

% Petersburga.
(Apel do cara. — Budżet ministerstwa wojny.—

Proces).
W kilku dziennikach niemieckich, jak 

Beri. Tagehlatt, Koln. Ztg. i innych, znaj­
dujemy następujący telegram z Petersburga: 

„W towarzystwie petersburskiem, a 
zwłaszcza w kołach politycznych, omawiają 
długo i szeroko dwie bezimienne publikacye. 
Satyryczny poemat, pełen sarkazmu i soli 
atyckiej o ostatnich podróżach ministrów 
rossyjskich, wzbudził w tutejszych kołach 
wielką wesołość. Na seryo jednak traktować 
trzeba broszurę, pochodzącą widocznie z kół 
liberalnych, a napisaną w duchu panslawi- 
stycznym, którą wystosowano wprost do cara 
w rocznicę katastrofy kolejowej pod Borkami.

„Autor broszury przedstawia w niej 
carowi smutny obraz Rossyi, której serce 
się krwią zalewa i błaga cara, by uwierzył 
w treść broszury, gdyż inaczej nie dowie się 
nigdy szczerej prawdy. Najbliższe otoczenie 
cara tai przed nim p ra ^ ę ,  a niektórzy jego 
zaufani sami prawdy nie znają, ci zaś, co 
ją znają, tają ją z najrozmaitszych, mniej 
lub więcej ubolewania godnych powodów.

„Dziwna, że broszura wskazuje równo­
cześnie na osoby wtajemniczone w wewnętrzne 
stosunki rossyjskie, które godziłoby się w 
sprawie tej zapytać o zdanie, jak n. p. na 
profesora Łamańskiego, znanego panslawistę 
i na brata jego, byłego dyrektora banku ce­
sarskiego, dalej na radcę stanu Kosicza, gu­
bernatora Saratowa i innych.

„Broszura zwraca się do cara zprośbą, 
ażeby krajowi nadał konstytucyę. „Niech W. 
Ces. Mość — tak powiedziano tu — nie 
zraża się słowem konstytucya. Można ją na­
zwać ziemstwem, sejmem narodowym, parla­
mentem, sejmem ludowym lub tem podo­
bnie, nazwa rzeczy nie zmienia. Przypatrz 
się tylko swym doradzcom; składają sięoni 
z osób, które częścią są z sytuacją nieobe- 
znane, a częścią kierują się złą wolą. Przy­

chyl się Najj. Panie do życzenia ludu, a po­
tęga W. Ces. Mości zajaśnieje nowym bla­
skiem*.

„Udało się podobno broszurę tę doręczyć 
carowi*.

Monachijska Allg. Ztg. dodaje, że car 
znalazł broszurę tę, napisaną spokojnie i w 
sposób przekonywający, w dniu rocznicy ka­
tastrofy pod Borkami na swem biurku.

Do Koln. Ztg. donoszą, iż bieżące wy­
datki budżetu rossyjskiego ministerstwa woj­
ny przewyższają zeszłoroczny budżet o 20 
milionów rubli.

Onegdaj rozpoczął się w Petersburgu 
proces przeciwko Maryi Gtincburg i czterem 
nihilistom, którzy brali udział w zurychskim 
zamachu.

Z Berlina.
(Mowa tronowa. — Sejm pruski. — P. Sto- 
cker. — Termin zwołania parlamentu niemie­

ckiego. — Z urzędu kolonialnego).
_ Mowa tronowa, odczytana na otwarcie 

sesyi sejmu pruskiego wywarła w ogóle 
korzystne wrażenie. Zdaniem dzienników, za­
powiedziane. ważne reformy pozwalają wno­
sić, iż położenie jest rzeczywiście pokojowe 
i pozostanie niem na długo. Pisma postępo­
we witają przedewszystkiem reformę poda­
tkową jako zdobycz, z którego stronnictwo 
postępowe dumnem być może; z drugiej stro­
ny organa narodowo-liberalne i konserwaty­
wne zaznaczają, iż to one w pierwszym rzę­
dzie uznały od dawna potrzebę tej reformy, 
i o nią się dopominały. Cesarz odczytał mo­
wę głosem donośnym a przy ustępie o po­
łożeniu zagranicznem położył nacisk na sło­
wa „pozostajemy w dobrych stosunkach ze 
wszystkiemi państwami zagranicznemu* 0 - 
twarcie sejmu odbyło się z zastosowaniem 
zwykłego w takich razach ceremoniału.

Posłowie i członkowie Izby panów ze­
brali się niezwykle licznie.

Między projektami przedstawionemi sej­
mowi, znajduje się projekt wybudowania o- 
sobnego szpitala dla robotników, dotkniętych 
nieszczęśliwemi wypadkami.

W obecnym składzie liczy Izba depu­
towanych sejmu 425 członków, a mianowi­
cie : 120 konserwatystów, 98 członków stron­
nictwa katolickiego, 83 narodowych libera­
łów, 69 wolno-konserwatywnyeh, 27 wolno- 
myślnych, 15 Polaków i 13 dzikich.

Były kaznodzieja nadworny Stócker 
po otrzymaniu dymisyi poczyna występować 
coraz śmielej przeciwko żydom i katolikom. 
W Berlinie obchodziło tamtejsze stronni­
ctwo chrześciańskie rocznicę urodzin Lutra. 
Mowę główną wygłosił dymisyonowany na­
dworny pastor, w której znaj ujemy nastę­
pujące barwne inwektywy przeciwko semi- 
tyzmowi i katolicyzmowi:

„Gdyby Luter z grobu powstał i zo­
baczył nasz naród w więzach żydostwa, 
wiarę ewangelicką zdeptaną, a wielu ewan­
gelików to pochwalających, zawołałby we­
spół ze m ną: Czy postradaliście zmysły ? — 
Wziąłby tedy bat do ręki i wygnałby prze­
kupniów z kościoła swego Boga.*

W dalszym ciągu utyskiwał na fałsze 
i podstępy kościoła katolickiego i mówił: 

„Luter także nie wahał się szlachcie i 
książętom powiedzieć prawdy w oczy. Zaiste 
największy już czas — tak przemówienie 
swe zakończył — żebyśmy zerwali więzy ży­
dostwa, katolicyzmu, niewiary socyalnej de- 
mokracyi i przypomnieli sobie prawdziwą 
ewangelię.*

Według zawiadomienia prezesa parla­
mentu niemieckiego ciało to zostanie zwoła- 
nem między 25 i 27 listopada, a najpóźniej 
już 2 grudnia b. r.

Urząd kolonialny postanowił sprowa­
dzić Chińczyków i Japończyków do roboty 
w fabrykach tytoniu we wschodniej Afryce, 
gdyż krajowcy tylko do robót polnych mogą 
być używani.

K R O I I K A

Lwów, 14 listopada.

— N ajj. P an  raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Szep- 
tyce, w powiecie rudeckim, na budowę cerkwi, 
zapomogi w kwocie 100 zł.

— Uczta. Na powitanie p. wiceprezy­
denta Rady szkolnej krajowej dra Bobrzyńskie- 
go, tudzież bawiących obecnie we Lwowie pro­
fesorów Uniwersytetu Jagiellońskiego, odbyła 
się wczoraj w sali hotelu Europejskiego uczta, 
w której wzięli udział wszyscy prawie człon­
kowie trzech wydziałów tutejszego Uniwersy­
tetu, nadto prócz p. wiceprezydenta Bobrzyń- 
skiego, rektor Uniwersytetu krakowskiego dr. 
Wincenty Zakrzewski, tudzież profesorowie 
Zoll i Stanisław hr. Tarnowski. Pierwszy toast 
w imieniu Uniwersytetu lwowskiego wzniósł

j prof. Biliński, podnosząc dotychczasowe zasługi 
• p. wiceprezydenta, a zarazem kładąc n ac isk



na wielkie zadania, które go oczekują w no* 
Wym jego urzędzie, którym też najlepszego ży­
czył powodzenia. Z kolei prof. Balzer mówił z 
osobna o zasługach dra Bobrzyóskiego dla 
nauki i wyraził nadzieję, że działalność jego 
w tym kierunku wyda jeszcze dalsze, równie 
piękne, jak dotyohczas owoce. Pan wiceprezy­
dent, dziękując za okazaną życzliwość, oświad­
czył, że uroczystość niniejszą nie tyle uważa 
za hołd dla swojej osoby, ile raczej za wyraz 
solidarności i poparcia swoich usiłowań, przy- 
czem nadmienił, że odczuwać będzie zawsze 
żywo związek swój z Uniwersytetem i nauką 
uniwersytecką. Następnie prof. Ćwikliński w 
pięknem przemówieniu wzniósł zdrowie gości z 
Krakowa, na co p. rektor Zakrzewski, dzięku­
jąc, odpowiedział zapewnieniem szczerej sym- 
patyi i łączności Uniwersytetu krakowskiego z 
lwowskim. Przemawiał jeszcze prof. Zoll, kła­
dąc nacisk na chętne poparcie Uniwersytetu 
krakowskiego w sprawie utworzenia fakultetu 
medycznego we Lwowie i prof. Tarnowski, za­
znaczając ważne zadanie Uniwersytetu tutej­
szego w utrzymywaniu i szerzeniu kultury za­
chodniej ; zakończył zaś przemówienie swe toa­
stem na cześć nieobecnego prof. Liskego, który 
około rozbudzenia ruchu naukowego wśród tu­
tejszej młodzieży tyle położył zasług. Wreszcie 
prof. Czerkawski zamknął ucztę staropolskiem 
„Kochajmy się“. Wśród serdecznego nastroju i 
ożywionej rozmowy przeciągnęła się uczta do 
późnej godziny, pozostawiając uczestnikom naj­
przyjemniejsze wrażenia.

— Koło literacko - artystyczne u- 
rządziło wczoraj wieczorem na uczczenie pani
H. Modrzejewskiej raut, który w miłej nieza­
wodnie pozostanie pamięci nie tylko genialnej 
artystki, lecz tych wszystkich, którzy przybyli 
na to zebranie. Już po godzinie 8 pięknie u- 
dekorowane salony Koła zapełniły się nader 
liczną publicznością, wśród której przeważały 
panie, po większej części w gustownych toale­
tach wieczorkowych. Około godziny 9 ozwała

fanfara muzyki „Harmonii11 a prezes Koła 
P* Wilczyński wprowadził do sali panię Mo­
drzejewską, której przy wejśoiu ofiarowano prze­
śliczny bukiet,- istne arcydzieło sztuki ogrodni­
czej. Zaraz po tern rozpoczęły się produkcye 
muzykalne. Pp.: Neuhauser, Wszelaczyński i 
Syedrovsky, odegrali na fortepianie, harmonium 
i skrzypcach Axe Haria  Szuberta, następnie 
znany humorysta p. Rodoć wygłosił z werwą 
wiersz humorystyczny, a po nim znakomicie o- 
degrał p. Wszelaczyński na harmonium „Ciac- 
conę" Duranda. Ogólnie podobał się śpiew 
przyszłej primadonny opery lwowskiej, pani Ca- 
milowej. Ostatni punkt programu wykonali pp. 
Wszelaczyński, Neuhauser i Syśdroysky. Całość 
koncertu pod kierownictwem p. Wszelaczyńskie- 
gn mogłu. .zadowolić i najwybredniejszych me­
lomanów. Po produkcyach muzykalnych rozpo­
częły się ożywione tańce, które przeciągnęły 
się do późnej nocy. W pierwszym kontredansie 
wzięła także udział pani Modrzejewska.

—  Dar. Kasa oszczędności w Kołomyi 
ofiarowała na rzecz funduszu wdów i sierót po 
urzędnikach i sługach władz politycznych kwotę 
50 złr.

— Z Towarzystwa św. Salomei. Naj­
bliższy promenadę-koncert z herbatą odbędzie 
się dnia 16 b. m., t. j. w niedzieję, o godzi- 
nio 5 po południu, w sali Domu Narodnego. 
Szlachetny cel tej zabawy najlepszą bezwątpie- 
nia będzie zachętą do licznego w niej udziału.

— Bractwo N. Maryi Panny, kró­
lowej Korony Polskiej, zaprasza na niedzielę 16
b. m. godzinę 9 rano, na nabożeństwo do ka­
tedry ob. łać., z powodu uroczystości św. Sa­
lomei i św. Stanisława Kostki.

— Koncert w „Sokole". W niedzielę 
dnia 16 listopada 1890 w sali przy ul. Zimo- 
rowicza odbędzie się koncert muzyki wojskowej 
pułku nr. 80. pod przewodnictwem kapelm. p. 
Priedricha. Program: 1. A. Smareglia. Uwertu­
ra do opery „Wasal Szigetu". 2. Millocker. 
Walc z operetki „Biedny Jonatan". 3. Artot. 
„Souyenir de Bellini", fantazya na skrzypce. 
4. Ktieken. „Nie opuszczaj nas“, modlitwa. 5.
a) Schneider. „Allerliebst", polka konc., 6) Bo- 
cherini. „Menuet z r. 1740“, kwartet solowy. 
6. Yerdi. Introdukcya, chór i taniec niewolni­
ków z opery „Aida“. 7. Moniuszko. „Szumią 
jodły", dumka z op. „Halka". 8. J. N. ra . 
„Fiir Jung und Alt11, obraz muzykalny.

— Statystyka policyjna. W miesiącu 
październiku bież. roku aresztowała tutejsza c. k. 
dyrekcya polieyi ogółem 715 osób, a mianowi­
cie: za obrazę Majestatu 1, za rabunek 3, za 
morderstwo 1, za kradzież 123, za oszustwo 8, 
za sprzeniewierzenie 5, za obrażenie cielesne 
18, za gry hazardowe 2, za dręczenie zwierząt 
1 za nieostrożną jazdę 2, za zakazany powrót 
do Lwowa 20, za uchylanie się z pod dozoru 
policyjnego 6, za opilstwo 77, za złośliwe 
uszkodzenie cudzej własności 4, za żebranie 
12 za włóczęgostwo i wstręt do pracy 82, 
za * burdy i bitki 60, dla braku przytułku i 
utrzymania 41, za przekroczenie regulaminu dła 
dorożkarzy 43, za pizekroczenie regulaminu słu­
żbowego 17, za przekroczenie przepisów dla pro­
stytutek 14, za przekroczenie przepisów mel­
dunkowych 2, za zbr. z §. 65 u. k. 3, za nie­
ostrożne obchodzenie się z bronią 1. Przy­
stawiono z sądów do polieyi po odbytej karze 
133, z magistratu tutejszego po sprawdzeniu
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należności 4, ze szpitala po wyleczeniu 19.
Z powyższych aresztowanych odstawiono do
c. k. sądu krajowego karnego osób 55, do 
c k. sądu powiatowego karnego 218, do tutej­
szego magistratu, dla zbadania przynależności i 
ulokowania 66, do wyszupasowania 96, do szpi­
tala głównego na słabości zakaźne 16, na sła­
bości skórne 5; policyjnie ukarano 259. Za 
przekroczenia ustawy o ochronie zwierząt i roz­
porządzenia o porządku jazay, ukarano z wolnej 
stopy w 21 faktach grzywną w ogólnej kwocie 
35 zł. 20 ot. Z wolnej stopy odstawiono do 
głównego szpitala 32 prostytutek na słabości 
zakaźne.

— Z obserwatoryum e. k. Szkoły Po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 14 listopada 
1890 roku, godzina 12 w południe. Barometr 
stoi w mierze.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe dnia 13, do godziny 12 w południe 
dnia 14 listopada 1890 r., mieliśmy wiatr co do 
kierunku południowo-wschodni, co do siły sła­
by (2’0), niebo zachmurzone, powietrze bardzo 
wilgotne (88 prc. wilgo' .mści względnej), opadu 
nie było.

Średnia temperatura w tym czasie była 
-j-4'9’C, najwyższa —f-7’0*C wczoraj po po­
łudniu, najniższa —J-3‘2°C dziś rano o godzi­
nie 7.

Cata dooa była mglista.
Zniżka barometryczna 745 do 750 mm. 

znajdowała się w Szkocyi; zwyżka 780 do 
775 mm. w Inflantach; zniżka drugorzędna 
utworzyła się w Sycylii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 769 ram.

Prognoza na dobę następną, od godziny 
12 w południe dnia 14, do godziny 12 w połu­
dnie dnia 15 listopada b. r.: Wiatr będzie co 
do kierunku południowo-wschodni, co do siły 
słaby (1—2), średnia temperatura doby obniży 
się do -j-2-0*0, niebo będzie przeważnie zachmu­
rzone, względna wilgotność powietrza bez zmia­
ny; opad: nieznaczny deszcz ze śniegiem, chwi­
lami pogodnie.

— Na mogile Wandy odbyło się wozo- 
raj, jak już donieśliśmy, odsłonięcie pomnika. 
Na akt ten przybyło liczne grono osób, a mię­
dzy temi prezydent miasta dr. Szlachtowski, 
konserwator prof. dr. Łepkowski, wiceprezes 
Rady powiatowej dr. Fr. Paszkowski i t. d. 
Przybył też osobiście fundator, p. Kozerski. 
Oprócz tego byli obecni: ks. kan. Siemieński, 
proboszcz z Mogiły i przeor 00. Cystersów z 
Mogiły z gronem zakonników, członek Rady po­
wiatowej p. Kirchmajer i sekretarz Rady pow, 
dr. Stafiej. Uroczystość zaczęła się od przemó­
wienia fundatora p. Kozerskiego, który opowie­
dział sposób powstania projektu restauracyi i 
upiększenia kopca, oraz wyraził podziękowanie 
wszystkim iustytucyom i osobom, które mu do­
pomogły do urzeczywistnienia tej myśli, więc 
p. Matejce, konserwatorowi prof. dr. Łepko- 
wskiemu, Radzie powiatowej i wojskowości i 
wreszcie wykonawcom robót około pomnika. 
Fundator oddał pomnik pod opiekę Radzie po­
wiatowej, a zakończył wyrażeniem pragnienia, 
by na mogiłę tę spieszyła młodzież polska dla 
utwierdzenia w sobie uczuć miłości Ojczyzny.

Następnie imieniem Rady powiatowej kra­
kowskiej przemówił jej wiceprezes dr. Fr. Pa­
szkowski. Podniósł on okoliczność, iż poprzedni 
właściciele kopca, oddając go na własność spo­
łeczeństwu polskiemu, przenieśli tytuł posiada­
nia na powiat krakowski, który też w miarę 
środków otaczał kopiec opieką. Skoro później u 
podnóża mogiły miano utworzyć fort wojenny, 
udało się staraniom konserwatora i Rady po­
wiatowej zapewnić uszanowanie przez wojsko­
wość tego zabytku i zabezpieczyć swobodny dla 
publiczności przystęp w czasach pokoju. Zacho­
dziła tylko trudność gruntownego umocnienia 
go i odpowiedniego upiększenia. Znalazł się 
jednak niespodziewanie szlachetny ofiarodawca 
p. Kozerski, który znacznym nakładem trudu i 
kosztów mogiłę wyrównał, przez podmurowanie 
u dołu umocnił i ślicznym pomnikiem upię 
kszył. W imieniu zatem powiatu, krakowskiego 
i całego społeczeństwa dziękuje mu mówca za 
tę hojną ofiarę, zapewniając, że społeczeństwo 
polskie będzie umiało ofiarę tę należycie ocenić.

Z kolei przemówił p. konserwator prof. 
dr. Łepkowski, podnosząc mimochodem kilka 
ciekawych szczegółów historycznych co do tej 
mogiły, zakończył zaś swe przemówienie odda­
niem czci szlachetnemu fundatorowi, poczem 
przemówił p. prezydent Szlachtowski, dziękując 
ofiarodawcy za wspaniały pomnik imieniem Kra­
kowa i całego społeczeństwa polskiego, dla 
którego pomnik ten jest drogą pamiątką histo­
ryczną. Na końcu imieniem młodzieży przemó­
wił jeden z członków To w. „Sokół". Pomnik 
odsłonięto po przemówieniu p. Kozerskiego, 
przyezem chór „Sokoła" odśpiewał pieśń „Ro­
dzinny kraju nasz".— Pomnik przedstawia się 
bardzo okazale i gustownie, a zbudowany jest 
według pomysłu dyrektora Matejki. Na .wóch 
granitowych stopniach wznosi się dosyć wysoki 
graniastosłup z twardego szwedzkiego marmuru 
czerwonego, zakończony półkulą, na której spo­
czywa wspaniały orzeł biały z marmuru wy­
kuty. Na frontowej ścianie graniastosłupa jest 
napis „Wanda", a pod nim na krzyż złożone 
miecz i kądziel. Szczyt pomnika jasoteż wężo-

pada 1890.

w ate  drożyny do niego prow adzące, są  trw ale  
w yszutrow ane, a ca ła  pow ierzchn ia  kopca w y ­
rów nana i traw am i zasiana.

— W Wiedniu u m a r ł przedw czoraj n a ­
gle n a  ap o p lek s ję  bardzo szanow any jako  czło­
w iek i bardzo ceniony jako  inżyn ier Z ygm unt 
K om arnicki, naczelny in sp ek to r T ow arzystw a 
kolei państw ow ych . Z m arły , k tó ry  liczy ł la t 
zaledwo 52, b y ł em igran tem  i b ra ł  u d z ia ł w 
w ypadkach  roku 1863. N auk  skończył w  P a ­
ryżu, a  w stąp iw szy  do służby  w  ad m in is tracy i 
kolei, dosłużył się  w ysokiego s tanow iska  i zdo­
b y ł sobie ogólne pow ażanie.

f  Zmarli W osta tn ich  d n ia c h : w  W a r­
szaw ie, znany z ru ch u  narodow ego w  r. 1863, 
m ajster szew ski, S ta n is ła w  E u g en iu sz  H  i- 
s.z p a ń s k i ,  k tóry  zawód swój podn iósł do 
pierw szorzędnego znaczenia w  k ra ju  i  p rzyczy­
n ił  s ię  niem ało do rozgłosu  w arszaw sk ich  w y­
robów szew skich. Z m arły  liczy ł 75 la t  życia i 
cieszy ł się swego czasu w ielką popularnością . 
B ra ł też czynny u d z ia ł w  in s ty tu c y a c h  filan­
tropijnych.

Jeden  z m agnatów  w ęg iersk ich  i na jg ło ­
śniejszych w ielkich panów  europejsk ich , h rab ia  
M aurycy Mikołaj E s z t e r h a z  y-G  a 1 a  u  t  h  a- 
F o rch tenste in , zm arł w  dn iu  8  b. m. w  p ry ­
w atnym  zakładzie leczniczym  d ra  P ie rso n a  w 
P irn ie . Z m arły  u rodził s ię  w  roku  1807, b y ł 
am basadorem  austryack im  p rzy  W atykan ie  i 
członkiem  m in is te rs tw a  S chm erlinga  i B elcre- 
d i’ego. P rzed  trzem a la ty , sku tk iem  a ta k u  apo- 
plektyczncgo, u leg ł osłab ien iu  um ysłow em u, na  
k tó re  leczy ł się w  zak ładzie  dr. P ie rso n a . Od 
r. 1854 ożenieny b y ł z k siężn iczką  P olikseną 
Lobkow itz, przebyw ającą obecnie u  K arm elitanek  
w  M ayerlingu. Olbrzym ie dobra zm arłego p rze­
chodzą n a  rzecz sy n a , h r . M ikołaja, od roku 
1880 ożenionego z księżn iczką  F ran c iszk ą  
S chw arzenberg .

W  H a d z e , b. m in is te r i  członek stanów  
genera lnych  Zuylen v a n N y  w e l t ,  członek kon­
serw atyw nego m in is te rs tw a  w r. 1866 , a  n a ­
s tęp n ie  poseł belgijski w  P a ry żu .

—  Ks. Biskup "wileński Awdziewicz, 
baw iący chwilowo w  P e te rsb u rg u , zachorow ał 
pow ażnie i m usia ł się poddać niebezpiecznej 
operacyi, przyezem , ze w zg lędu  n a  otłuszczenie 
serca  nie można było zastosow ać chloroformu. 
R ezu lta t operacyi dotąd niew iadom y.

— Powrót z Afryki. Sur. Warsa. 
donosi, że p . Szolc-Rogoziński w raz  z żoną, 
znaną  pod pseudonim em  H ajoty  now elistką, 
p rzybędzie  w  g ru d n iu  do W arszaw y  n a  s ta ły  
pobyt.

— Złote wesele. W  dn iu  4 b. m. w  
kościele parafialnym  w  K ow alu, na  K ujaw ach , 
odby ła  s ię  rzew na  uroczystość. Po m szy św ię ­
tej, odpraw ionej przez J E .  ks. b isk u p a  B ere- 
śn iew icza, b isk u p a  kujaw sko-kalisk iego , u  s to ­
pn i o łta rza  s ta n ę li sądziw i małżonkowie L udw ik  
i E m ilia  z K len iew sk ieh  Korneccy, w łaściciele 
dóbr B ogusław ice, aby z rą k  dostojnik* Ko­
ścio ła odebrać b łogosław ieństw o po p ięćdziesię­
ciu la ta ch  p rzyk ładnego  pożycia m ałżeńskiego. 
Odmówiwszy p rzep isane  ry tu a łem  b łogosław ień­
stw o, dostojny P a s te rz  w ręczy ł jubilatom  la sk i 
pam iątkow e, ozdobione w ieńcam i z m irtu , a  n a ­
s tęp n ie  w  podniosłej i serdecznej mowie uczcił 
zas łu g i sędziw ej p ary , s taw iając  zebranym  za 
p rzy k ład  do naśladow an ia  ciche cnoty domowe 
i p raw ość c h a rak te ru  jub ila tów . N a uroczystość 
zeb ra ła  się  ca ła  rodzina pp . Korneckich, roz­
proszona po całym  k ra ju , tudzież w łościanie, 
szczerze p rzyw iązan i do sw ych  dziedziców. Po 
skończeniu  obrzędu zebran i, w raz z ks. b isk u ­
pem , uda li s ię  do B ogusław ie, gdzie w  s ta ­
rym , blisko trz y s ta  la t  istn iejącym  dw orku mo­
drzew iow ym , sk ła d a li jub ila tom  serdeczne ży­
czenia.

—  Sprawa Wisnowsklej.^W tygodn i­
k a  p e te rsb u rsk im  Zapadno - SławiansMj W ie s t-  
n ik  czytam y, co n a s tę p u je : „A kta śle^ e w 
sp raw ie  B arten iew a, obwinionego o zabójstw o 
M aryi W isnow skiej, obejm ują dw a tomy, z k tó ­
rych  każdy liczy przeszło  500 stronnic. S iedm  
liścików , znalezionych n a  m iejscu zbrodni, od­
tworzono za pomocą fotografii. Obrońca obw i­
nionego ośw iadczył, iż poruszy  k w estyę  n iepo­
czytalności B arten iew a, sku tk iem  czego w yn ik i 
ś ledztw a pierw iastkow ego są  te raz  u zupe łn iane  
szczegółam i o życiu i s tan ie  um ysłu  krew nych  
m ordercy. M inisterstw o spraw ied liw ości zażą­
dało sp ec ja ln y ch  spraw ozdań o b iegu  sp raw y " . 
W yznaczony już zosta ł n a  14 g rudn ia  b. r. 
te rm in  sądzen ia  sp raw y  ko rne ta  B arten iew a. 
P rezydow ać try b u n a ło w i będzie p . C zerniaw ski, 
o skarża p ro k u ra to r K ow alew ski. Śledztwo^ p ro ­
w adzi sędz ia  śledczy do sp raw  szczególnej w a ­
gi, p . Czerenkow. Do śledztw a p ierw iastkow e­
go pow oływ ano około 300 św iadków , przed są ­
dem  zeznaw ać będzie około 150 św iadków . S p ra ­
w a  sądzoną będzie p rzy  drzw iach o tw artych ; 
b iletów  n a  posiedzenia sądu  w ydano tylko 150.

-p- Środek na oparzenie. Z dziennika 
Patrie (1858) w yjm ujem y opis sposobu szy b ­
kiego i zupełnego gojenia s ię  ra n  pochodzących 
z oparzenia. Pew nego razu , mówi P a tr ie ,  jeden  
z naszych  znajom ych w y la ł sobie na  nogi 
przypadkiem  duże naczynie  w rzącej wody. Ból 
b y ł gw ałtow ny  a p rzy jaciel nasz  sam  jeden  w  
domu. P rzed  nim  s ta ł  w azon z Aloesem (aloę 
perfoliata v . succotrina)  z którego, chcąc so­

bie jaką ulgę przynieść i ochłodzić spieczone 
miejsce, urwał liść, przekroił wzdłuż i przyło­
żył rozciętą stroną do nogi. Jakież było jego 
zdziwienie, kiedy ból ustał jakby ręką odjęty 
a nazajutrz nie było prawie śladu oparzenia. 
Pan Lemaire, profesor botaniki w Gandawie, 
również próbował tego środka, gdy jego ku­
charka okropnie oparzyła sobie rękę i nie mógł 
dość. podziwiać jego skuteczności. Pewien dy­
rektor fabryki, użył tegoż samego środka dla 
uleczenia robotnika, który skutkiem wybuchu 
pary z kotła, miał całe plecy zmienione w je­
dną, okropną ranę. Uleczenie było tu równie 
szybkie i zupełne jak w dwóch poprzednich 
wypadkach. Zdaniem naszem, powiada Patrie 
wiadomość o tern cudownem niemal działaniu 
Aloesu, powinna być • powtórzoną przez wszyst­
kie dzienniki zwłaszcza, że wypadki z oparze­
nia tak często się przytrafiają.

— Trup w beczce. Ohydna zbrodnia 
zajmuje obecnie publiczność francuską. Trzy ty­
godnie temu znikła bez śladu żona fabrykanta 
likierów w Nancy, nazwiskiem Lebou. Z po­
wodu wiadomego faktu, że Lebou żył z żoną 
jak najgorzej, podejrzenie skierowało się prze­
ciwko niemu, ale kilkakrotne rewizye pozostały 
bez rezultatu. W tych dniach dopiero krewny 
zaginionej, zamieszkały w sąsiedniej miejsco­
wości Marsam, otrzymał z kolei beczkę spiry­
tusu, której nie zamawiał. Po otwarciu beczki 
znaieziono w niej trupaj pani Lebou. Nadawcą 
tego strasznego towaru był sam Lebou. Komi­
sja sądowa zastała go jednak nieżywego ; mor­
derca żony odebrał sobie życie wystrzałem z 
rewolweru. Jako podejrzane o współudział w 
morderstwie aresztowano dwie kobiety, krewne 
zamordowanej i czterech ofieyalistów firmy.

— Dr. Henryk Schliemann nie u-
staje w swoich odkryciach. Rozkopując plac 
przy ulicy Uniwersyteckiej w Atenach, odkrył 
on 11 grobów, z których 10 pochodzi prawdo­
podobnie z IV w. przed Chrystusem, a jeden 
z XI. W tym ostatnim sarkofag musiał być 
drewniany, gdyż ani śladu z niego nie pozo­
stało. Zresztą znaleziono w nim dwa szkielety, 
z dobrze zachowanemi jeszcze czaszkami, oraz 
kilka nader ciekawych przedmiotów, a miano­
wicie: cztery artystycznie wyiobione z gliny i 
dobrze zachowane postacie kobiece, mały stołek 
i dwanaście dzbanów na oliwę, z wązkiemi 
szyjami i uchami; cztery z nich ozdobione są 
postaciami kobiecemi, reszta kwiatami pięknie 
malowanemi. W pozostałych grobach znaleziono 
tablice marmurowe i z terrakoty, a w jednym 
tylko sarkofag cały z jednej sztuki marmuru 
wykuty. Oprócz kości ludzkich odkryto w |nich 
dwa punary, jeden wazon o trzech nogach z 
pokrywą, wreszcie 10 dzbanów na oliwę. Na 
jednym z nich namalowany jest jeździec na 
wielbłądzie. Ornament to niezmiernie rzadki w 
zabytkach greckiego pochodzenia.

— Kuba rozpruwacz. Gaeette Pie- 
montese donosi, że w Parmie aresztowano na 
rekwizycję rządu angielskiego lekarza, Anglika 
podejrzanego przez władze angielskie o spełnia­
nie morderstw, przypisywanych Kubie rozpru­
waczowi.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy placu św. Ducha 1. 10 I. piętro, otwartą 
jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 ct. Dla członków 
wstęp wolny.

M l i  I r t o - a M i a
Na wystawie w Wiedniu ukazał się o- 

becnie wielki obraz naszego rodaka, Łuskiny 
przedstawiający zmowę robotników. Piękne to 
dzieło uderzające prawdą i siłą, ściąga tłumy 
publiczności do Kunstvereinu.

Suderm ana dramat „Honor", który na 
naszej scenie wyjątkowego doznał powodzenia, o- 
trzymał w Niemczech nagrodę imienia Szyli era ; 
w tym miesiącu „Honor" zostanie odegrany 
przez artystów Burgu jako matinee w Operze 
na dochód dotkniętych powodzią w Czechach. 
W obszernym fejletonie z Berlina omawia Neue 
fr. Presse najnowszy utwór Sudermana p. n. 
„Koniec Sodomy", który tyle narobił wrzawy 
jeszcze przed przedstawieniem ; wprawdzie sztu­
ka nie zupełnie odpowiedziała oozekiwaniom, 
ale mimo tego ma być bardzo zajmującą i wartą 
poznania.

Tygodnik Ilustrowany zawiera w nr. 
45 następujące artykuły: Jesień (wiersz) przez 
W. K. — Od redakcyi. — Praca i potęga, 
przez J. K—ga. — Listy T. T. Jeża (dokoń­
czenie). — Ksiądz Józef Hollak, przez W. Ko- 
rotyńskiego. — Wiek obłudy, przez Józefa Ko­
tarbińskiego. — Fragment (wiersz), przez Juliu­
sza Słowaokiego. — Pod jarzmem tureekiem, 
przez Franciszka Rawitę. — Odpowiedzi od 
redakcyi. — Lis, nowela, przez Adolfa Dyga­
sińskiego. — Przegląd teatralny przez Edw. 
Lubowskiego. — Nasze ryciny. — Wystawa



etnograficzna środkowej Afryki, ze zbiorów Leo- ? Bardzo blisko przejechaliśmy koło an- 
polda Janikowskiego, przez Zygmunta Wasi- {gielskiego okrętu żaglowego, który stał jak 
lewskiego. — Maksymilian Nowicki. Kroni- przybity do gładkiej powierzchni morza: 
ka. — Bibliografia. — Rebus. — Dodatek : Bo- j wszystkie jego żagle wyciągnięte w na- 
gaci nędzarze, powieśó Maurycego Jokai’a, prze- j dziei jakiegokolwiek prądu powietrza zwie- 
łożyła A. Callierowa (dokończenie). — Śmierć j szały się martwo jak całuny z masztów i re-
Iwaaa Iljinicza, przez hr. L. N. Tołstoja (ar­
kusz 1). — Ryciny: jesień, rysunek oryginalny 
Miłosza Kotarbińskiego. — Ksiądz Józef Hol- 
lak, biskup sufragan sejneński. — Pomnik Ja­
na Królikowskiego. — L iii, rysunek z obrazu 
A. Strobla. Bysunek Czesława B. Jankowskie­
go do noweli „Lis“. — Wystawa etnografi­
czna — Marya Wąsowska. — Maksymilian 
Nowicki. — Władysław Wojdałowicz. — Z teki 
Juliusza Kossaka.

Dr. R. Zubera.

(Ocean Atlantycki na pokładzie parowca „Nord- 
America“, 22 czerwca 1890.)

(Dokończenie).

25 czerwca wieczór byliśmy już tylko
0 kilka stopni od równika. Noc była ciepła
1 pogodna. Wąski sierp księżyca chylił się 
ku zachodowi. Na południowej stronie już 
dość wysoko stały jasne konstelacye Krzyża 
i Centaura, widoczne tylko na południowej 
półkuli, podczas gdy po stronie północnej 
już zbliżał się ku widokręgowi nasz wielki'
Niedźwiedź; gwiazda polarna jeszcze zami- 
gotału na horyzoncie, poczem jakby w mo­
rzu utonęła. Nie prędko was znów zobaczę 
gwiazdy moje, towarzyszki dzieciństwa! Lecz 
nie żegnam się z wami, chyba rzucę wam:
„Do w i d z e n i a ! 11.

Dzień następny (26 czerwca) przyniósł 
nam urozmaicenie. O 10 rano pojawiła się 
na horyzoncie wysepka skalista, koło której j towna burza z grzmotami, — lecz krótko 
bardzo blisko przejechaliśmy. Jestto skała, i trwała. Wieczorem odbyła się ochocza zaba- 
zwana wyspą św. Piotra i Pawła, niezawo- wa na pokładzie. Widzieliśmy jeszcze kilka 
dnie wulkaniczna, zupełnie pusta, i tylko | wielorybów. Dziś morze bardzo spokojne; 
przez ptaki zamieszkana, wynurzająca się sa- j mnóstwo ptaków towarzyszy okrętowi; co 
motnie w samym środku oceanu nie daleko j chwila spodziewamy się zobaczyć ląd ame- 
równika. Otaczają ją ogromne głębie. Paro- ! rykański. Jutro będziemy w Montevideo. 
wce unikają tej skały i bardzo rzadko zda- j Tu kończy się podróż morska, 
rzy się przejechać koło niej w dzień i tak |
blisko. Naturalnie w obec tej nowiny nikt j — -  r — ■ » !» = ..g - g ^aa =g
nie wysiedział przy stole; obserwowano ska­
łę, dopóki nie została daleko za nami. Spró­
bowałem nawet zdjąć ją fotograficznie ma­
łym aparatem momentalnym.

O 2 po południu, minęliśmy równik.
Jestto chwila uroczysta zawsze dla tych, któ­
rym się to zdarza pierwszy raz w życiu.

Między moimi towarzyszami było tylko 
kilku takich. Dawniej chrzczono przy tej j (V III- posiedzenie lwowskiej Izby handlowej 
sposobności w sposób dość brutalny, dziś cy -! * przemysłowej odbyło się dnia 10 listopada 
wilizacya złagodziła tę ceremonię zwłaszcza j P°d przewodnictwem prezydenta p. Karola 
między pasażerami I klasy. Uroczystość jest 
jednak zawsze obchodzoną. Przy obiedzie

jów. Pozdrowił nas flagą, zaco z naszego po- 
rowea podziękowano. Dość długo jeszcze wi­
dać go było wtem samem miejseu, poczem 
znikł nam z oczu.

Tymczasem nadciągnęła gwałtowna 
nawałnica. Ciemne, ciężkie chmury zakryły 
cały firmament; kilka uderzeń wiatru zmar­
szczyło w jednej chwili, spieniło gładkie do­
tąd morze; wnet rozpoczęła się ulewa tak 
nawalna, że na kilka kroków od okrętu nic 
nie było widać. Natychmiast znacznie zwol­
niono bieg parowca i co chwila odzywały 
się głośno trąba parowa i dzwon okrętowy-, 
chroniąc tak od możliwego zetknięcia się z 
innym okrętem w tej pomroce. Za godzinę 
wypogodziło się, lecz teraz dopiero zaczął 
dąć z południa silny wiatr, który spotęgo­
wał się w ciągu nocy i dnia następnego do 
burzy. Spienione bałwany często okręt prze­
wyższały; przód okrętu zanurzał się w wodę, 
podczas gdy śruba wirująca w powietrzu wy­
woływała gwałtowne wstrząśnienia. Powie­
trze wypełniał świst lin i głuchy ryk bał­
wanów morskich. Choroba morska przerze­
dziła znów podróżnych, obecnych przy stole, 
gdzie panowało zamięszanie, z powodu lata­
jących talerzy, butelek, szklanek i t. d. Dziś 
nareszcie wiatr ustał, morze jednak jeszcze 
dość silnie rozhukane , powoduje często do­
tkliwe kołysanie się okrętu.

Tak więc mieliśmy małe urozmaicenie 
monotonnej zresztą podróży, — ostatnie wy­
stępy wiatru, panującego często na konty­
nencie południowej Ameryki, nieraz bardzo 
zimnego i gwałtownego, znanego pod nazwą 
„Pampero“.

3 lipca.
Wczoraj nawiedziła nas jeszcze gwał-

GOSPODARSTWO I HANDEL
Z  Izby handlowej i przemysłowej.

„menu“ urozmaicone, na deser lody i szam­
pan, zdrowie neofitów i t. d. Nie koniec je­
dnak na tem. Między pasażerami III klasy 
jedzie przypadkiem trzech muzykantów, Fran-

Kiselki.')
Izba załatwiła między innemi następu­

jące sprawy, referowane przez radcę p. Al. 
Bodyńskiego.

Przyjęła do zatwierdzającej wiadomości
jedzie przypaaKiem irzecn muzykantów, n ran- przedata^ienie biura, żedla nagłości wydano 
cuzów. Grają na larfie, skrzypcach i klar- j certyfika,ty następującym firmom a to celem 
necie. Kapitan sprowadził ich do nas, uprzą- . obj,Jcia doJsfcaw dia wojska: Joachimowi Blu- 
tnięto częśc pokładu i rozpoczął się bal, u- , menfeidowi, przedsiębiorcy w Przemyślu, Józe- 
rozmaicony kołysaniem okrętu. Zakonnice mo- , fQwj Thom i synowi, właścicielom młyna paro- 
ie  zgorszone tem widowiskiem wnet wyniosły t we Lwowie, Karolowi Przybylskiemu, 
siędokajut. Najzabawniejszemi byłyAarambo- , masarzowj we Lwowie, Natana Baumannasy- 
le; bo proszę sobie wyobrazić: pokład okrętu i n kupcom we Lwowie, Leizerowi Ger- 
i tak jest pochylony w jedną stronę, kilka ; gfenfeid fabrykantowi octu w Zniesieniu, Ba- 
par zaczyna się unosie na skrzydłach uro- ! dianowi & Leibel, kupcom w Monasterzy- 
czego walca; nagle pochyla się okręt, i to , g]rac}1 Mojżeszowi Haber, kupcowi w Koło- 
znaeznie w przeciwną stronę; wszystkie pary : - a dape; certyfikaty, celem uzyskania
lecą P§dein na balustradę, na maszt, na ła- j z n jŹ8n;a 0płaty ełowej od sprowadzonych
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maszyn: Hermanowi Jekel, właścicielowi 
młyna w Kutach i Janowi Lewińskiemu, bu­
downiczemu, we Lwowie.

Radca p. Bodyński oznajmił, że w sku­

wki, stołki się wywracają, powstaje małe za- 
mięszanie, lecz po chwili wszystko wraca do 
dawnej wesołości.

Wnet i to minęło, a nazajutrz niektó- ^ ^
rzy z kwaśnemi twarzami skarżyli się na ból j  ^  uchwały Izby, powziętej na ostatniem 
głowy, l ic h y  szampan, złą równowagę °ki^- ; p0Sjedzeniu, zaproszono członków Rady gieł- 
tu i t. d. jak to zwykle bywa. dowej we Lwowie dla naradzenia się nad

1 lipca.
I znów nastąpiło spokojne i jednostaj­

ne życie po południowej stronie równika nie 
różniące się niczem od tego, które wiedli­
śmy przedtem po północnej.

krokami, jakieby celem otwarcia giełdy we 
Lwowie poczynić należało.

Zgromadzenie to, na którem reprezen­
towane były interesa rolnicze, handlowe, 
przemysłowe i bankowe, odbyło się dnia 10 
b. m. w lokalnościach Izby. Zgromadzenie,

Przez kilka dni zachwycały nas p rze-! uznając obecne stosunki krajowe i iniejsco 
śliczne zorze widoczne po zachodzie słońca, i we w oboc otwarcia składów krajowych we 
częste w okolicach podzwrotnikowych. i Lwowie, tudzież licznych kolei żelaznych,

28 czerwca po południu przepłynął nie ; ześrodkowanych w stolicy jako korzystne i 
daleko od okrętu dość duży wieloryb wyrzu- i rokujące giełdzie powodzenie, wyraziło je- 
cający obfite wodotryski nozdrzami. dnogłośnie życzenie, by giełdę towarową i

Dnia następnego zaszła zmiana w sta- Pieniężną na którą zebrany fundusz w kwo-
me pogody.

Bano panowała niezwykła cisza: ocean 
wydawał się jeziorem, którego powierzchnia 
f t i -  a Zâ eAw ê falowała i tylko w rzadkich 

zrjiarszcz°aych smugach zdradzała słabe 
podmuchy wiatru. Byliśmy wtedy nie daleko

M W -  wypełnia-

cie około 5000 zł. znajduje się w depozycie 
sądowym, wprowadzić w życie.

Izba przyjęła to sprawozdanie do wia­
domości , pozostawiając przeprowadzenie tej 
sprawy .Izbie giełdowej.

Izba przyjęła do wiadomości reskrypt 
c. k. Ministerstwa handlu, którym miano-

wfdnokręg6̂ w ody^d  nieba^Na rod>r‘).żn.i(' na I wano członkami państwowej rady kolejowej 
czeły sie pokazywać rfipmn P^udniu z a - ; pp. Maksa Epsteina i Jakóba Galla, a za- 
ęhmur. P0*aZywad ciemne Pa^ a i kłęby ■ stępeami^ pp. Wiktora Świsterskiego i Igna­

cego Russmanna.

Wskutek podania stowarzyszenia szyn- 
karzy i. kawiarzy lwowskich, uchwaliła Izba 
oświadczyć się przeciw wnioskowi posła p. 
Dawida Abrahamowicza, względem ustano­
wienia na rzecz funduszu krajowego nowych 
opłat konsumcyjnych, i wnieść odpowiedne 
przedstawienia tak do Sejmu krajowego jako 
też do Ministerstwa handlu.

W miejsce zmarłego członka Izby ś. p. 
Michała Dymeta, uchwaliła Izba następcę 
jego, p. Mojżesza Baumanna, który przy 
ostatnich wyborach po p. Dymecie najwię­
kszą ilość głosów otrzymał, powołać na re­
sztę okresu wyborczego na członka Izby.

Izba uchwaliła udzielić frekwentantom 
kursu rysunkowego dla kształcenia nauczy­
cieli szkół uzupełniających w półroczu 1890/1 
subwencyi w kwocie 150 zł., i wydatek ten 
wstawić do budżetu Izby na r. 1891.

W sprawie projektu uregulowania upra­
wnień koncesyonowanych przemysłowców, 
wchodzących w zakres budownictwa, wywią­
zała się obszerna dyskusya.

Architektom koncesyonowanym i bu­
downiczym wolno przyjmować i wykonywać 
tylko roboty murarskie — przyjmowanie i wy­
konywanie innych robót należą wyłącznie do 
poszczególnych fachowych samoistnych prze­
mysłowców.

Dalszy wniosek sekcyi przemysłowej, 
aby na przedsiębiorców budowy dopuszczać 
tylko ludzi fachowych, a władze przemy­
słowe nie wydawały kart przemysłowych na 
przedsiębiorstwa budowy ludziom nie fa­
chowym — odroczono do najbliższego posie­
dzenia, a wniosek radnego p. Gołąba, by 
Izba zastanowiła się, czy projektowani ustawą 
koncesyonowani murarze, cieśle i kamienia­
rze są potrzebni dla naszego kraju — prze­
kazano sekcyi przemysłowej:

W dalszym ciągu Izba oświadczyła się 
za protokołowaniem firmy powiatowej kasy 
oszczędności w Dolinie.

W dalszym ciągu Izba uchwaliła pro­
ponować na cenzorów przy filiach banku au- 
stro-węgierskiego, a to we Lwowie : pp. Jó­
zefa Baczewskiego, Gustawa Adolfa Chri­
stiana, Edwarda Gebharda, Juliusza Reissa, 
Henryka Sokala, Michała Michalskiego, An­
drzeja Gołąba, Samuela Horowitza, Ignacego 
Russmanna.

W Stanisławowie : pp. Albina Atniro- 
wicza, Józefa Boreckiego, Kajetana Kopacza, 
Piotra Sedelmayera, Lippe Halperna, Narcy­
za Ulmera, K, Kieslera i Marka Aschkena- 
zego.

Na członków komisyi wyborczej dla 
przeprowadzenia wyborów uzupełniających, 
wybrała Izba ze sekcyi handlowej na człon­
ków : pp. Józefa Baczewskiego i Ignacego 
Russmanna, na zastępcę p. F. S. Bardasza; 
z sekcyi przemysłowej na członków: pp. 
wiceprezydenta Jakóba Piepesa i radnego p. 
Andrzeja Gołąba, na zastępcę p. Aleksandra 
Getritza.

T a r g  z b o ż o w y .
Dnia 14 listopada 1890.

Lwów, pszenica 7-50 do 830, żyto 
5-80 do 6-25, jęczmień 5’80 do 7-—, owies 
obroczny 6‘25 do 6-60, rzepak 10 50 do 11*25, 
groch 5 75 do 8‘50, wyka •— do —•—, bo­
bik —•— do —•—, hreczka —*— do —• —, 
kukurudza — do — ■ —, chmiel za 56 kilo 
— •— do — i koniczyna czerwona 48 — do 
55'—, koniczyna biała — do — , koni­
czyna szwedzka —•— do —■—.

T a rn o p o l, pszenica 7-25 do 8'15, żyto 
5 60 do 610, jęczmień browarny 5 25 do 7' — , 
owies 6 '— do 6'75, groch 5*50 do 8*—, wy­
ka —•— do —• —, rzepak 9 75 do 10'50, 
lnianka —'— do —*—, koniczyna czerwona 
47'— do 55' — , koniczyna biała —-— do ,
koniczyna szwedzka —•— do — .

Podw oloezyska, pszenica 715 do 8 25, 
5*50 do 615, jęczmień 5*25 do 6 85 

6*45, groch 5'50 do 8*—, w y- 
rzepak 10-— do 10-50, 

do —• —, koniczyna czerwona 
koniczyna biała — do 

koniczyna szwedzka —•— do —• —.
Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
O k o w i t a  gotow a za 1 0 ' 0 0 0  litrów  p ro

loco Lwów 14 na termina 11*50 do 12'— zł.
Usposobienie spokojne. Brak towaru z po­

wodu złych dróg.

*1 P rzed ru k  w zbroniony.

żyto 
owies 5-90 do 
ka 0- — do 
lnianka —• —
45'— do 55' —

Sprawozdanie tygodniowe Izby han­
dlowej i przemysłowej o ceuach zboża i produktów 
we Lwowie od 1 do 8 listopada bież. roku 
bez opłaty akcyzowej. Pszenica gotowa 7'70 do 
8 '—, na termin —*— do —•—, żyto gotowe
5‘80 do 6*05, na termin —■■ do jęczmień
browarny 6'25 do 6'65, terminowy —•— do 
— •—, pastewny 5*50 do 5*75, owies goto­
wy 615 do 6'50, na termin —•— do 
—•—, hreezka —• do —•—, kukurudza zeszło­
roczna — •— do , nowa —■— do —■ —, 
groch do gotowania 7’50 do 8*50, paste­
wny 5*50 do 6'—, fasola —•— do —•—, bo­

bik 4-50 do 5 25, wyka 5 '— do 5-25, ko­
niczyna 40' do 57-—, anyż rossyjski------
do — , anyż płaski 20-— do 22'—, kminek 
16’— do 18' rzepak zimowy 10-50 do 11-25,
letni —•— do —•—, na jesień —•— do —•—, 
rzepik letni — ■— do —■ —, lnianka 8*50 
do 8-75, nasienie lniane 9*75 do 10‘25, chmiel 
na jesień 178" — do 232"—, nafta zwykła 14-— 
do 14-50, salonowa 16"50 do 17*50, wszystko 
za 100 kilogr., spirytus 10.000 litrprocentowy, 
kontyngentowany, z podatkiem konsumcyjnym 
48-75 do 49-10.

Telefon Paryż - Londyn zostanie o- 
twarty 1 stycznia 1891 r. Linia pójdzie przez 
Calais, morzem do Dower i ztąd do Londynu 
drutem na słupach telegraficznych. Taryfa roz­
mowy na pierwszy rok będzie drogo kosztowa­
ła, bo 20 franków za pięć minut. Nie będzie 
to wprawdzie najdłuższa linia, istnieje bowiem 
telefon między Paryżem a Marsylią (863 kilo­
metrów), ale drut ciągnąć się będzie pod mo­
rzem na przestrzeni sześciu mil blisko, co o- 
oczywiście podnosi ogromnie koszta urządzenia 
tej komunikacyi.

Jak linia Paryż-Londyn będzie gotowa, 
tem samem z Londynem zostanie połączona dru­
tem telefonicznym i Marsylia, która dziś przez 
Paryż może rozmawiać z Calais, co stanowi od­
ległość 1182 kilometrów (z Paryża do Calais 
319), jakkolwiek głos traci na sile i dźwięcz­
ności. Wtedy byłaby to najdłuższa z istnieją­
cych linia telefoniczna.

Podziemna kolej. W dniu 4 b. m. 
otwarto w Londynie podziemną elektryczną ko­
lej, prowadzącą z City na południe miasta. 
Książę Walii był obecnym przy otwarciu linii 
3ł/2 mili angielskiej długiej, której budowa ko­
sztowała 91/* miliona guldenów. Podwójne szy­
ny biegną na 50 stóp pod ziemią, i pod łoży­
skiem Tamizy, 35 stóp głębokiem do przed­
mieścia Stockwell. Kręcone schody lub przyrzą­
dy hydrauliczne prowadzą do stacyi; te osta­
nie w przeciągu minuty 50 osób opuszczają. 
Co minut 5 odchodzić mają pociągi, które w ra­
zie potrzeby kursować będą co dwie minuty. 
Całość podróży na zbudowanej już linii trwać 
ma 14 minut. Pociągi składające się z trzech 
wagonów, ogółem długości 96 stóp, przebiegają 
rodzajem tunelów z żelaza lanego, na 10 stóp 
szerokich, złożonych ze 140.000 segmentów, do 
których użyto 600.000 centnarów żelaza. Bu­
dowa kolei trwała 4 lata, co chwila bowiem 
natrafiano na różne przeszkody, tak, że dzien­
nic, przeciętnie zaledwie 5 stóp przekopywano 
tunelu. W pewnym punkcie dla braku miejsca, 
musiano tunele poprowadzić jeden nad drugim, 
na wyniesieniu 8 stóp. Przedsiębiorstwo pró-‘ 
wadziła firma „W. Scott i Comp.“, z Newca­
stle, budowę zaś dwaj inżynierowie: Greathead 
i Schute, ten ostatni rodem z Austryi. Bilet 
kosztuje 2 pensy (około 9 centów), klasa istnieje 
tylko jedna. Wkrótce od tej głównej linii po­
prowadzone zostaną w różnyoh kierunkach 2 
odnogi do najodleglejszych przedmieść.

OSTATIIA POCZTA

Dzisiaj odbyło się posiedzenie K o ł a  
p o l s k i e g o  sejmowego, które trwało od 
godz. 11 do 7,4 po poł. Na niem przepro­
wadzono żywą dyskusyę nad przedłożeniem 
komisyi sanitarnej o organizacyi służby zdro­
wia w gminach i obszarach dworskich w 
kraju.

Przemawiało w tej sprawie dwudziestu 
kilku mówców. Rezultat głosowania był ten, 
iż 41 gł. przeciw 7 postanowiono nie odra­
czać organizacyi, lecz wejść z projektem ko­
misyi do pełnej Izby.

N aj j .  P a n i ,  jak telegrafują z Nea­
polu — bawiła d. 11 b. in. w Pmpei, którą 
zwiedzała szczegółowo. W Neapolu oglądała 
przez dwa dni tamtejsze muzea i zabawiła 
czas dłuższy w nowo otwartej galeryi króla 
Humberta.

Najd. Cesarzewiezowa Wdowa S t e ­
f a n i a  wyjechała przedwczoraj do Reiche- 
nau w odwiedziny Najd. Aroyksięcia Karola 
Ludwika i Jego Małżonki.

Księżniczka G i z e l a  B a w a r s k a  po 
kilkudniowym pobycie w Godóló wyjechała 
wczoraj z powrotem do Monachium.

Wedle Fremdenblattu, p. Minister hr. 
K a 1 n o k y powróci jutro do Wiednia i obej­
mie kierowmictwo Ministerstwa spraw za­
granicznych.

Odbywające się od dni kilku w Wiedniu 
konfereneye episkopatu austryackiego zostaną 
dzisiaj zamknięte.



Rada generalna austro- węgierskiego 
banku ustanowiła przepisy w sprawie eskon- 
towania warantów, z których przedewszyst- 
kiem wystawione przez domy składowe i 
Wolne składy zboża i spirytusu we Lwowie 
i Krakowie eskontowane być mogą w filiach 
banku we Lwowie i Krakowie.

Mowa, którą wypowiedzieć ma p. Cri- minie rozpoczęcia rokowań nic nie"wia- 
spi w dniu 18 b. ra. w Turynie, obejmować , doino.

F “g“ m “  i W led«4 , 14go listopada. Poseł

Dzienniki wiedeńskie zwracają uwagę 
na ogłoszony w Bosnische Tost artykuł, w 
którym wyrażono przekonanie, iż wizyta ca­
rewicza w Wiedniu oddziałała najlepiej na 
ukonsolidowanie stosunków w krajach oku­
powanych. Dziś już utwierdziło się przeko­
nanie, iż Rossya nie żywi nieprzyjaznych 
uczuć z powodu okupacyi tych prowincyj, 
gdyż uznaje ona, że Austro-Węgry przejęte 
z tym mandatem obowiązki spełniają su­
miennie i lojalnie. W końcu stwierdza Bo­
snische Post, iż austryackie i rossyjskie in- 
teresa posuwają się w równoległych liniach 
zarówno w Europie, jak i na półwyspie bał­
kańskim.

przyszłą sesyę ustawodawczą.
Donoszą dalej z Włoch, że nie wszę­

dzie stosują się wyborcy katoliccy do wska­
zówek Watykanu, ażeby nie brali udziału w 
ruchu wyborczym. W Monreale pod Palermo 
utworzył się komitet przedwyborczy katoli­
cki, który postanowił przeciw kandydatom 

! liberalnym postawić kandydaturę margra- 
I biego Maurigi.

W Genewie i Lozannie rozrzucono w ję-
i Vl ■ TTtjAobl'̂   1--

__  r  ~0 J  i  UDC1
Riegler i towarzysze uczynili w Sejmie 
wniosek, aby wezwać Rząd do przed­
łożenia Radzie państwa projektu usta­
wy, wedle której prawo zawierania 
związków małżeńskich miałoby być za­
wisłem od zezwolenia gminy autono­
micznej. W razie odmowy przysługi­
wałoby s t r o n ie  odwołanie się do pierw­
szej instancyi władz politycznych.

Wiedeń, 14 listopada. Komisya dla, u —r - — “7 wi u ie a e n ,  14 nsiopaaa. Komisya dlazykach: włoskim, francuskim i niemieckimi . rjgiaturU’*  -
manifest anarchistyczny. Policya w Lozannie j ” W 1 S°  Wied _ czoraj
aresztowała Francuza nazwiskiem Ardaine, j nowy statut gminny dla W iednia. 1 rzy o- 
który był, jak się zdaje, kolporterem owych \ statnim paragrafie(interwencyaNamiest- 
manifestów, gdyż znaleziono u niego sto j nika) wnosił Luger, ażeby wpływ i kom

Kanclerz gen. Caprivi zaraz po powro­
cie z Medyolanu do Berlina złożył dłuższą 
wizytę ambasadorowi włoskiemu, hr. Lau- 
nay. _________

Z Wrocławia podaje Biuro Wolffa na­
stępujący telegram: „Synod prowincjonalny 
(protestancki) uchwalił, że dla polskich wy­
chodźców do Saksonii ma się w tamtejszych 
centrach roboczych odprawiać regularnie na­
bożeństwo w języku ojczystym11.

Journal de St. Petersbourg oświadcza, 
iż wypowiedziane przez Salisbury’ego na 
bankiecie u Lorda-mayora zdanie o podróży 
następcy tronu rossyjskiego do Indyj może 
tylko najsympatyczniejszem echem odbić się 
w Rossyi. _________

Z kół watykańskich piszą do Pol. Corr., 
iż w Watykanie liczą mniej więcej na pe­
wno, iż wniosek o dopuszczenie napowrót do 
Niemiec zakonu 0 0 . Jezuitów przejdzie w 
parlamencie niemieckim i otrzyma zatwier 
dzenie ze strony Rady związkowej. Nadzie­
ja ta opiera się głównie na tem, że rząd ce­
sarstwa niemieckiego, który tak doniosłe wy­
tknął sobie cele na polu ustawodawstwa so- 
cyalnego, potrzebuje obecnie więcej niż kie­
dykolwiek dla  urzeczywistnienia trudnych 
swych zadań poparcia Kościoła katolickiego 
i katolików niemieckich, i skutkiem tego 
będzie się starał odpowiedniemi i zgodnemi 
Z duchem czasu u stęp stw am i zapewnić so­
bie ten sukurs. Centrum prowadzić będzie 
z niezmordowaną wytrwałością kampanię ce- 
cem uchylenia zarządzeń wydanych przeoiw 
poraienionemu Zakonowi i wyjdzie niezawo­
dnie z tej walki zwycięzcą.

egzemplarzy
Z Berna donoszą, że pomiędzy publicz­

nością a nawet w sferach rządowych, zado­
wolenie panuje z powodu odmowy Anglii co 
do wydania Castioni’ego.

Według doniesień z Nowego Jorku, w 
teraźniejszym kongresie postanowili demo­
kraci uderzyć na najsłabsze tylko punkta ta­
ryfy Mac-Kinleya, w projektach osobnych, 
nie proponując ogólnej rewizyi. Skoro je­
dnak zbierze się nowy kongres, mają być w 
Izbie reprezentantów podane liczne projekta, 
z których każdy domagać się będzie zniesie­
nia cła od artykułów pojedynczych, jak weł­
na, sól, drzewo budulcowe itp. W ten spo­
sób postanowiło stronnictwo demokratyczne 
podkopać całą ustawę taryfową.

:n
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troię Rządu w sprawach samodzielnego 
zakresu' działania, ograniczyć tylko do 
policyi lokalnej, natomiast Namiestnik 
oświadczył; iż Rząd musi bezwarunko­
wo obstawać przy proponowanem przez 
Rząd postanowieniu, gdyż przedstawio­
na właśnie stylizacya, jest koncesyą 
uczynioną w przekonaniu że autonomia 
gminna będzie trafnie wykonywaną. 
Wniosek Ltigera odrzucono.

Rolniczo-leśna wystawa spowodo­
wała niedobór 108.454 zł. Prezydyum 
wystawy upoważniono, ażeby celem 
pokrycia niedoboru, zarządziło odpo­
wiednie środki. Obiega pogłoska, że 
najwyższa rada sanitarna postanowiła 
wysłać kilku doktorów do Berlina dla 
studyowania procedury leczniczej Kocha.

Berno, 14 listopada. Sejm z ob­
jawami żywego zadowolenia powitał 
odczytanie najw. rozporządzenia, mocą 
którego przeznaczono 200.000 zł. z kasy 
państwowej dla ludności, nawiedzonej 
klęskami elementarnemu Skene i Szrom 
wypowiedzieli Rządowi i namiestni­
kowi słowa najgłębszego podzięko­
wania. Sejm na ten sam cel uchwalił 
100.000 zł. z funduszów krajowych, po­
czerń przystąpił do rozpraw ogólnych 
nad budżetem. Generalny mówca pra­
wicy Zacek, zaprzeczał, jakoby w a r­
mii była potrzebną zupełna znajomość 
niemieckiego języka, niemniej przeczył 
potrzebie tego języka jako języka pań-------  i i .  i i

wych, uwzględniane być powinny o ile 
możności stosunki wyznaniowe. Żadne 
dziecko nie może pozostawać bez nau­
ki religii. Jeżeli dzieci rozmaitych spo­
łeczności religijnych zgromadzone są 
w jednej szkole, to dla każdego z wy­
znań, jeśli liczba dzieci nie jest niższą 
jak  15, ma być urządzona osobna nau­
ka religii. Nauką religii kierować ma­
ją  odnośne społeczności wyznaniowe.

Berlill, 14 listopada. Izba posel­
ska sejmu wybrała przez aklamacyę 
dotychczasowe prezydyum. Kanclerz 
Caprm  przedłożył zapowiedziane mo­
wą tronową, projekta ustaw o reformie 
podatków, dalej ustawę o szkołach lu­
dowych i ordynacyę dla gmin wiej­
skich. Kanclerz zaznaczył, iż przy wszyst­
kich tych projektach uwzględniano kwe- 
styę socyalną i powiedział dalej: zaró­
wno jak w wielkich wojnach i tutaj 
także wszystkie stronnictwa powinny 
postępować zgodnie i dążyć do celu 
solidarnie.

Pol. Corr. zaprzecza stanowczo pogło­
sce o bardzo niepomyślnym stanie zdrowia 
prezesa gabinetu bułgarskiego Stambułowa, 
i zapewnia, że p. Stambułów ma się wy- 
bornie. _ _ _ _ _

Times, omawiając podróż następcy tronu 
rossyjskiego do Indyj, pisze: Podróż ta stre­
ściła pokojowe zamiary gabinetu petersbur­
skiego; następca tronu rossyjskiego przybywa 
26 grudnia do Bombaju, gdzie z pewnością 
zostanie przyjęty z należytą czcią; przypa­
trzy się tam stosunkom indyjski moczami przy­
szłego władcy; dotąd z pewnością słyszał o 
planach zdobycia Indyj, obecnie przekona się, 
jak plan podobny trudny jest do wykonania; 
będzie to wielką korzyścią jego podróży.

Stowarzyszenie francuskie, zawiązane 
dla propagandy rosyjskiej, którego progra­
mem jest pielęgnowanie przyjaznych stosun­
ków między rossyjskirn a francuskim naro­
dem, wniosło do rządu podanie, aby uznanem 
zostało za stowarzyszenie użyteczne dla spra­
wy publicznej. Minister spraw zewnętrznych 
Ribot, miał prosić prezydenta tego stowa­
rzyszenia, aby żądanie to cofnął, gdyż rząd 
byłby do pewnego stopnia odpowiedzialnym 
za wszelkie czynności tego stowarzyszenia, 
do którego należą także monarchiści. Rząd 
byłby także w danym razie zmuszony do 
uznania innych tego rodzaju stowarzyszeń 
włoskich i niemieckich. Organ, poświęcony 
specyalnie propagandzie rossyjskiej, uderza 
z tego powodu na Ribota i dodaje, iż jeśli 
Ribot powyższemu oświadczeniu nie zaprze­
czy, natenczas wypadnie go na równi posta­
wić ze Spullerem, przyczem złożonoby do­
wód, iż Francya tak nisko upadła, że stała 
się satelitą Niemiec.

\V iedeń, 14 listopada. W łasno­
ręczne pismo Najjaśniejszego Pana do 
hr. Taatfego, zwołuje Radę państwa na 
4 grudnia.

W sprawie mających się rozpo­
cząć rokowań celnych pomiędzy Au- 
stro-Węgrami a Niemcami, konstatuje 
Politische Corresp. w obec rozmaicie 
brzmiących doniesień dzienników, że 
co do terminu przybycia do Wiednia 
pełnomocników niemieckich, nic jeszcze
stanowczego nie wiadomo. puirzeuie tego języka jako języka pań-

W iedeó, 14 listopada. Najj. Pan stwowcgo. Radca dworu Januscka, po-
raczył zapytywać się telegraficznie w lemizował z posłem Kallusem, który z
wyrazach, pełnych współczucia o stan tej racyi, iż przy egzaminie jednoro- 
zdrowia pani Ministrowej Dunajewskiej. cznych ochotników przepadła piąta 
Tak samo dowiadywał się Najd. Arcy- część kandydatów, rzekomo z powodu 
książę Karol Ludwik. Pani Dunajew- braków w języku niemieckim, uczynił 
ska jest już na drodze zupełnej rekon- p. Ministrowi zarzut, że nie spełnił da- 
walescencyi. nego w tej mierze na sesyi delegacyj-

W els, 14 listopada. Najd. Arcy- nej przyrzeczenia. Mówca odparł tego 
księżna Marya Walerya znajduje się ,()ózaju zarzut jako bezzasadny, 
już w stanie najpomyślniejszej rekon- P r a g a ,  14 listopada. (Tel.pryw .) 
walescencyi. Lekarz przyboczny dr. Klub posłów niemieckich wydal w obec 
Widerhoffer wyjedzie dzisiaj z powro- ostatnich wy wodów Namiestnika oświad- 
tem do Wiednia. ozenie, iż urządzenie sądu wyższego w

W iedeń , 14 listopada. Wiener Pradze, nie odpowiada dotychczas pun- 
Zeitung ogłasza: P. Minister sprawie- ktacyom protokołu ugody wiedeńskiej; 
dliwości przeniósł sędziów powiato- k!uk żi‘ł (̂ a<̂  będzie zupełnego wypełnie- 
w ych: Tytusa Z a j ą c z k o w s k i e g o  rna pi zyrzeczen, danych na konferencyi 
z Tłumacza do Budzanowa, a Euge- wiedeńskiej.
niusza G r a b o w s k i e g o  z Budzano- I n n s b r u c k , 14 listopada. Odpo-
wa do Tłumacza. wiadąjąc na odnośną interpelacyę stwier-

W ie d e ń , 14 listopada. Doniesie- < ¥ ' Namiestnik, ksku tk iem pow iętae- 
. i i  p. Minister hr. Kalnoky przy- n,la f ‘nu tyrolskiego puttu

będzie ta z powrotem już 15 b. m. strzceloow me nastąpi podwyższenie kon- 
jest bezzasadiem. Dotychczas nie wia- rekrutów na stopie wojennej,
domo nic pewnego co do terminu po- P a re n z o , 14 listopada. Sejm zo-wrnfn r» TVTi ti i—- -1 ’■

Polit. Corresp. donosi z Rzymu, że 
prasa włoska z okazyi dojścia do pełnole- 
tności księcia Neapolu, następcy tronu, po­
święciła artykuły pełne gorącej sympatyi. 
W  Rzymie i innych, miastach dzień ten ob­
chodzony będzie uroczyście.

i --
wrotu p. Ministra.

Wiedeń, 14 listopada, { le i .  p ryw .)
Vaterland donosi, że komitet konferen­c ji Bieknnńwr nlrod.™—*
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stał zamknięty pełnym zapału okrzy­
kiem na cześć Najj. Pana.

Rjeka, (Fiume) 14 listopada.;  "> “jiu u c t Konteren- u je s a ,  (Fiume) 14 listopada
cyi biskupów ukończył wczoraj prace. W tutejszej rafineryi petroleum wy- 
Nieprawdą, jest, jakoby zamierzano wy- buchł pożar. Wielkie jest niebezpie- 
dać wspólny list pasterski; czynność czeństwo. Puzyczyna katastrofy tej nie 
komitetu jedynie przygotowawcza a o- jest jeszcze znana.

H ó rT c r  zdanie6 ° dbiskuP™ ’ B e r lin , 14 listopada. {Tel. pryw)
gościa pisemnie 07p ^  zasiaS ^ ®  Krem. Ztg. donosi, że jeszcze w b. r. 
? fpremwi Bisknni t f1̂  T ’ °.§ n?j przydzielone zostaną nowe oddziały woj- 
k0 !  S  d sw i f  J 0beem ’ dzi- & * * >  gubernii warszawskiej, miano- 
siaj w  ̂ yecezyj. wicie brygada kozaków, tudzież kadry

W iedeń, 14 listopada. {Tel. pryw.) dla dywizyi rezerwy, które umieszczo- 
Wbrew doniesieniom, jakoby już w naj- ne zostaną wyłącznie na lewym brze- 
bliższym czasie mieli przybyć do Wie- gu Wisły. Wiadomość ta jednak nie- 
dnia pełnomocnicy Niemiec, celem ro- pewna.
kowań w sprawie traktatu handlowego, Berlin, 14 listopada. Według no-
można zapewnić, że dotychczas o ter- wej ustawy szkolnej o szkołach ludo-

Berlin, 14 listopada, {lei. pr.) 
Dzisiejsza Deutsche medicinische Wo- 
chenschrift ogłasza wywody dr. Kocha 
o leczeniu suchot F o sposobią przy­
rządzania nowego środka leczniczego. 
Bliższych szczegółów dr- Koch nie mo­
że jeszcze ogłaszać; lekarze chcący 
otrzymać środek winni się zgłosić do 
dr. Lipertza w Berlinie (Lunneburgęr- 
strąsse 28). Lekarstwo to nie wywo­
łuje ■ żadnych objawów u ludzi zdro­
wych, jeżeli im się zrobi injekcyę 0-01 
cm. podczas gdy u suchotników nastę­
puje zaraz gorączka a często wymio­
ty; przeto środek Kocha doskonały jest 
do dyagnozy; jako środek leczniczy nie 
zabija bakcylów, lecz niszczy ich tkan­
ki; po pierwszych injekcyach zwykle 
kaszel i wydzieliny się powiększają, 
później jednak ustają; równocześnie u- 
stają poty nocne. Ci, u których suchoty 
były w początkach, zwykle w przeciągu 
4 do 6 tygodni, wolni byli od wszel­
kich symptomów, przeciwnie tym, któ­
rzy są w dalszem stadyum suchot śro­
dek mało pomagał. Rzeczą więc jest 
najważniejszą, ażeby lekarz zaraz w po­
czątku suchot użył środka Kocha.

| Sofia, 14 listopada. Swoboda pro­
testuje przeciw wycieczkom prasy serb­
skiej, na biskupa Bułgaryi w Ochri- 
dzie, a to z powodu rzekomego zamor­
dowania popa serbskiego, Stojana, w 
Podgoricy; Swoboda oświadcza, iż w oso­
bie metropolity obrażony został cały 
naród bułgarski, a także i Porta, która 
mianowała biskupów bułgarskich; w 
końcu wzywa Portę do zarządzenia 
jak najściślejszego śledztwa.

Paryż, 14 listopada. Według 
lemps rada zarządzająca banku Fran- 
cyi postanowiła na prośbę banku An­
glii, przyzwolić temuż 75 milionów 
franków w złocie na jeden kwartał, 
na 3 procent.

Paryż , 14 listopada. W pojedyn­
ku pomiędzy Derouledem a LaguerreTn, 
strzelał Laguerre dwa razy, ale nie tra ­
fił, Deroulede wystrzelił w powietrze, 
oświadczywszy, że dawnemu boulan- 
żyście dał odprawę, ale do starych 
przyjaciół nie strzela. ^

Paryż, 14 listopada. Wczoraj dla 
uczczenia następcy tronu duńskiego od­
był się obiad u Carnota, na którym 
był także ambasador rossyjski z m ał­
żonką. Po obiedzie, przy udziale arty­
stów dramatycznych i artystów śpie­
waków odbył się wieczór muzykalny.

_ Bruksela, 14 listopada. Deroule­
de i Laguerre zostali odprowadzeni do 
więzienia w Charlerois.

Londyn, 14 listopada. Admirali- 
cya sprawdziła, iż na pokładzie statku 
„Serpent" znajdowało się 176 osób.

Haga, 14 listopada. Sekcye Izb 
zgodziły się bezwarunkowo z projekta­
mi ustaw co do zamianowania królo­
wej regentką.

Odpowiedzialny Redaktor A dam  K rechow ieck i
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a
Nadesłane.

U  wiadomienie.

Ważne d la  gospodyń 1 każdego dom u, 
N aćzyn ia  kam ienne  p ierw szej fab ry k i 
k rajow ej księc ia  A dam a S ap iehy  w R a­

wie ru sk ie j,
a mianowicie garnki, rynki, miski, brytwanny, słoje, 
sagany, czajniki, imbryki, dzbanki i w ogóle wszel­

kie wyroby naczynia kamiennego utrzymuje pan
Piotr Nliączyński

mając powierzony skład  komisowy fabryki rawskiej 
we wszystkich swoich znanych sklepach sprzedaży 

natty  we Lwowie.
Ceny są fabryczne, stałe, umieszczone na każ- 

dem naczyniu oyframi drukowanemi:
Fabryka rawska blisko Lwowa pełożona, nie 

opłaeająo od swoich wyrobów cła, ani te i kon to  
wnego dalekiego frachtu kolejowego, a nadto pomie­
ściwszy swoje towary w sklepach sprzedaży nafty 
pana Miączyńskiego, nie płaci osobnego csynszu naj­
mu, przeto jest w możności dostarozaó swój wyrób 
w dobrym gatunku szanownej Publiczności p o z n a ,  
c z n ie  n iż s z e j  c e n ie ,  aniżeli fabryki naczynia 
zagranicznego, które będąc na  Morawie i pruskim  
Szląsku, musiały penosió wszystkis te znaczne ko­
szta i  oczywiście o tyle drożej swój towar u nas 
sprzedawać.

Urzędowe i naukowe organa stwierdziły, iż 
naczynie kamienne rawskie ma polewę zdrowotną, 
a  ponieważ cena tego naczynia jes t niska, przeto 
należy zarzucić zwykłe naczynie garncarskie, które, 
jeżeli jest słabo wypalone, lub w polewie ma n ad ­
m iar tlenku ółowiu, to nawet jes t zdrowiu szkodliwe. 
Zatruw a bowiem ołowianą glejtą potrawy w tskiem 
naczyniu gotowane lub utrzymywane.

Również w wielu razach zastępywaó należy 
kamiennem naszyniem blaszane i  żelazne aaczynia, 
gdyż. jak wiadomo są one nietylko drogie, ale nadto 
udzielają, co zresztą każda z naszych gospodyń do­
brze wie, nieprzyjemnego smaku wszystkim potra­
wom na kwaśno sporządzanym, przytem zmieniają 
koler właściwy barszcz*, kapusty 1 wielu konfitur.

W końcu podnieść należy i tę właściwość na­
czynia kamiennego rawskiego, iż jest lekkie i szyb­
ko się w niem gotuje, a mimo swojej niskiej ceny 
co do trwałości i dobrej jakości w zupełnośei doró­
wnywa naczyniu pruskiemu.
Z arząd  fab ry k i n aczy n ia  kam iennego  
ks. Adama S ap iehy  w R aw ie ru sk ie j.

W teatrze hr. Skarbką.
W  piątek dnia 14 listopada 1890.
Trzeci gościnny występ pani 

H E L E N Y  M O D R Z E J E W S K I E J

Marja S t u a r t
 tragedya w 5 aktach Szyli era.

Początek o godzinie 7-mej wieczorem. 
Jutr* w sobotę „W A LlK A K O B I E T "  

komedya w 3 aktach Scribego. 
Czwarty gościnny występ pani 

Heleny Modrzejewskiej.

PRZYJECHALI DO LWOWA
dnia 14 listopada

Hotel Zorża.
Pp. W. Krasnopolski z Latacza, W* 

Gniewosz z Kątów.
Hotel Angielski.

Pp. A. Bogusz z Zawałówki, M. Ja- 
nicki z Seisńki. _________ _________

Ces król, generalna Dyrekcja 
kolei państwowych.

W ażny od 1 października.
Do Lw ow a p rzy c h o d z ą : 

ze STRYJA g. 8 m. 30 z rana pociąg oso­
bowy z Budapesztu, Munkacsa, Ławo- 
cznego, Suchy, Cbyrowa i S tryjaj____

g. 3 m. 36 po południu pociąg osobawy 
ze Suchy, Chyrowa, Stryja, Husiatyna 
i Stanisławowa: 

g. 12 m. 8 w nocy z Budapesztu, Mun­
kacsa, Ławocznego, Stróż, Chyrowa, 
Stryja, Husiatyna i Stanisławowa; 

ze STANISŁAWOWA g' 6 m. 58 z rana 
pociąg osobowy z Suczawy, Czernio- 
wiec i Stanisławowa; 

g. 2 po południu pociąg osobowy z Bu­
karesztu, Jass, Czerniowiec, Husiaty­
na, i Stanisławowa; 

g. 8 wieczorem pociąg pospieszny z Bu­
karesztu, Jass, Czerniowiec, Husiatyna 
i Stanisławowa; 

z BEŁŻCA g. 10 m. 17 rańo pociąg miesza­
ny z Bełza, tylko we wtorki i piątki; 

g. 5 m. 41 po południu pociąg mieszany 
ze Sokala i Bełżca;

Odjazd ze Lwowa: 
ku STRYJOWI 5 m. 55 z rana pociąg oso­

bowy do Stryja, Chyrowa, Stróżego, 
Ławocznego, Munkacsa, Budapesztu, 
Stanisławowa i Husiatyna ; 

g. 10 m. 20 przed południem do Stryja, 
Chyrowa i Suchy; 

g. 8 m. 45 wieczorem do Stryja, Chyro­
wa, Suchy, Ławocz nego, Munkacsa, 
Budapesztu, Stanisławowa i Husiatyna. 

w kierunku do STANISŁAWOWA 9 m. 16 
przed południem pociąg pospieszny do 
Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, Bu­
karesztu i Husiatyna; 

g. 4 m. 30 po południu pociąg osobowy 
do Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, i 
Bukaresztu; 

g. 10 m. 16 wieczorem do Stanisławowa 
Husiatyna, Czerniowiec i Suczawy;

P o e i ^ g i  k o l e j o w i
(podług zegara lwowskiego)

Rrzychodzą do Lwo^?:
Z K r a k o w a  o godz. 8 min. 50 rano po­

ciąg osobowy — o godz. 4 min. 3 po 
południu pociąg pospieszny — o godz 
7 m. 15 wieczór pociąg mięszany — 
o g. 9 m. 28 wieczór pociąg osobowy.

Z P o d w o ł o c z y s k  na dworzec główny 
lwowski o godz. 3 m. 15 w nocy po­
ciąg mięszany — o godz. 2 m. 20 po 
południu pociąg pospieszny — o godz.
7 m. 80 wieczór pociąg osobowy.

Z P o d w o ł o e z y s k  na dworzec Podzam­
cze o godz. 2 m. 38 w nocy pociąg 
mieszany -  - o godz. 2 m. 8 po połu 
dniu pociąg pospieszny — o godz. 7 
m. 1 wieczór pociąg osobowy.

Odchodzą ze Lwowa
D o K r a k o w a  o godz. 4 m. 20 rano po­

ciąg osobowy — o godz. 7 m. 20 rano 
pociąg osobowy — o godz. 2 ra. 28 
po południu pociąg pospieszny — o g
8 m. 80 wieczór pociąg osobowy.

Do P o d w o ł o e z y s k  z głównego dworca o
‘godz. 9 m. 50 przed południem pociąg 
osobowy — o godz. 4 m. 11 po po­
łudniu pociąg pospieszny — o godz
10 m. 35 w nocy pociąg mieszany.

D o P o d w o ł o e z y s k  z dworca Podzam­
cze o godz. 10 m. 15 przed południem 
pociąg osobowy — o godz. 4 m. 22 
po południu pociąg pospieszny — o g.
11 m. 5 w nocy pociąg mięszany.

Ceniiii lwowstięj M y Handlów oj i przemysłowej.
Lwów, dnia 1S. liatepada 1890

1 . A k e je  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k.
  ’ ’   i-   O A A  . _ V ____

2. L ist. zast. za 100 zł.
Banku hipot. 5 pr. wa. los w401._ 

„ „ 5 pr. w. a.
wylosowane z 1 0  pr. prem ią 

Banku hipot. 4l/»pr. los. w SO L 
Banku kraj. 4X/Spr. wa. los. w 511. 
Tow. kredyt, galie. ziem 5 pr. wa.

« , » » 4 pr. wa.
Tow. krea. gal. ziem. 4 pr. w. a.

los. w 41’/* -at . . 
41/* p r.w a.los . 621. 
4 p r . wa. loi. w 501. 

3. L isty  dłużne za 100 zł. 
Oal. zakł. kred. włoś. w likwidaeyi - 

(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. . 
(daw. 5 pr.) 2 1/, pr. w. a.

Ogól. roi. kred. Zakład dla G .iB . ! 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat.

J
4. Obligi za 100 zł. 

Indem niz. gal. 5 pr. m. k.
Galie, fundiszu propin. 4 pr. wa. 
Buków. fund. propin. 5 'p r . w. a. 
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a.
Pożyozki kr. z r. 1873 po 6  pr. wa. 
Pożyczki kr. a r .1 8 8 3 ,1884, 1885

po 4%  pr. wa..................................
5 . Losy miasta Krakowa 

a .  Stanisławowa 
6. M onety.

Dukat c e s a r s k i ...........................
N e p o le o n d o r ................................
F ó ł i m p e r y a ł ................................
Kubel rossyjski srebrny . . .

„ ,  papierowy . .
1 0 0  marek niemieckich . . .

pracą żądaja
walutą austr.

r,ft\ ct. słr. et.

1 
1 

1 
1

JObtC 
I 

3 
1

*06 — 
*30 — 
298 50 
216 —

1 0 1  1 0 1 0 1  80

107 10 
98 25 
98 50 

1 0 0  — 
97 *0

107 80
98 95
99 30 

100 70
98 —

95 10 
99 30 
94 70

95 80 
1 0 0  — 

95 40

59 —
52 —

61 —

104 20 
92 20 

1 0 0  2 0

104 90 
92 90 

100 90

1 0 0  60 
104 50

1 0 1  30

97 90 
22 50 
27 60

98 60 
24 50 
29 50

S 42 
9 08 
9 35 
1 42 

1 40— 
56 30

5 54 
9 22

1 52 
1 4 2 -

57 —

Kurs giełdy wiedeńskiej.
D nia 12 listopada 1890

1. D łu g  p ań s tw a . płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m ą j- l is te p a d ......................... . . • •
lu ty -s ie rp ie ń ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styezeń-lipiee  ................................
kw iecień-październik..........................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 
,  ,  1850 po 500 złr. w. a. 5 pr.
a * 1860 po 100 zte. 5 pr. . .
a a 1864 po 1 0 ® złr...................
a a 1864 po 50 z łr ....................

Renty Com. p» 42 litr. austr. . . .
L isty zast. domen, państw, po 1 2 0

zł. 5 p r.....................................................
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . .
Austr. renta zł. wolna ed podat. 4 pr.

88.75 88.95
88.75 88.96

8 8  90 89.10 
38.96 89.15 

13*.— 133.50 
136 50 137.50 
145 76 146.75
181.50 18260
181.50 182 50

1 4 4 . -  1 4 5 .-  
161.50 101.70 
107.75 107.95

2. O blłgaeye indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

B u k o w i n y ................................................ 105.20 —.—
Galieyi . • ...............................  104.— 104.50
Niższej Austryi .  ........................... 109 50 110 —
Siedmiogrodu  ......................—.— —.—
W ęgier za 100 zł. wa. 4 p r...................  89.20 90.—

8 . A keye.

Bank A»glo-aust. 200 zł. emit. zł. 164.40 164.90 
List. kred. dla handlu po 160 zł. . . 304 25 304 75 
Niiszo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 603.-- 807.—
Gal. banku hip. po 200 zł...................... —. — — —
Gal. banku d. han.i prz. a zł.200w pl.40pr. —.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . — — .— 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł 228.30 32180 
Bank austro-węgierski a 600 zł. . . 984. - 986.— 
Kol. Albreohta a  200 zł. w srebrze . 84 *5 84.75 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 814.— 316.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. —
Kol. Preszów-T&rn. (w. a.) a  200 zł. . —
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2770.— 3780.— 
Kel. Kar. Lndw. po 200 zł. m. k. 204 75 205.25 
Lwów-Czern. kol. I. po *00 zł. a w 228 — 239 -

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 2 0 0  zł. w sr. 244.— 244 50 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 145 25 145.25 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 195 — 196 —

4 . L isty  zastaw ne losewane.

Ogólny-roluiezo kredytowy Z akład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6  pr. —.— —.— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41',  pr.
w złocie w 50 1.....................................  100.50 101—

.  a n premiowe po 3 pr. 108.75 109.25 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 1 8 1. 6  pr. —.— —.—

a a n a a ^  20 1. 7 pr. —— — .—
a a a a » w 36 1. 6  pr. 100 -  100.60

Gal. Tew. kred. w. a. po 4 pr. . . —.— 98.—
a a a ,  po 5 pr. . . • 100.50
a a a » po 5 pr. W
37 latach z w ro tn e ............................... — 100.50

Banku kraj. 4*/, pr. wa. los. w 51*/, 1. 98.50 99.— 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 pr. w. a. I. emisyi . . . . .  100 50 —.— 
Gal. Danku hip. 5 p r. w 40 1. wyl. . 101.— 101.50
Banku aust. węg. 41/* pr......................... 100.30 100.70
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pr. , . 100.50 101.— 

,  Zakł. kr. ziem. pc 51/* pr. • • 102.— 102 35

5. Oblłgaeye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł )

Kolej Alhreehta a  300 zł. 5 pr. aw. 101.30 102 30 
Tow. kol. żel. Preazów-Tara.ćw (w. ex.)

a  300 zł. 5 pr. w srebrze . . . . -------— —
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 99.40 93.90

100, -

09.25 
9« -

83 20 
90.40

„ a P° 1 0 0  **• w. a. . . 99 80 
Kolei gal. K ar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł. 41, p r.................................. 98.75
tto (Jarosław-Sokal) . . 95.50 

Kol. gal. Lwów-Czern.-Jass. emisya a80ii 
zł. "4 pr- w srebrze z r. 1884 „ - *2 4^

z r. 1834 . . 39.40
id r. 1866 . . —.— —-—
z r. 1872 . .

Węg- gal- kol. a  2 0 0  zł. 5 pr. w sr. 1 0 0  50 101.30

6. L o s y .
Instr. kr. d la han. i pr. po 100 zł. wa. 184 — 184.50
Cłarego po 40 zł. r  k ..................  54.25 55.35
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 126 — 128—
Keglewieha po 10 zł. m. k. . . 29 — 33—

płaca żądają
Losy m iasta Krakowa po 20 zł. w. a. 23.75 24.50 
Pożyczka m iasta Lubiany po 20 zł. . 23.— 24 —
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. w. a. 5 6 .— 57. -
Palflego po 40 zł. m. k ...........................  64 — 54 75
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 18 60 19 .—

n i w?g- » po 5 zł. 12 60 12 85
F indaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 1 0  ił . w. a .........................................19.— 19.50
Salina po 40 »ł. m. k ............................... 59.50 60.50
St. Genois po 40 zł. m. k....................... 62.— 63!—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) 27,50 28 50
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . . —.— 149 —

.  a po 50 zł. w. ą. . . — 63!s (
W aldsteina po 20 zł. m. k..................... 36 25 SO '7"-
W indisehgratsa po 20 zł. m. k. . . 47.75 48.7

7. W eksle (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . . — .
Berlin za 100 marb. w. p. n. . . . —.—  !
F rankfurt za 100 inark. w. p. n. . . —.— —....
Hamburg za 100 n u rk , w. p. n. . .    —
Londyn za 10 ft. szt.................................. 115.60 115 9
Paryż za 100 fr. . . . .  . 45 62 50 43 67.6v

K u r s  i  1 « I  « , — —
D ukat cesarski m e n . .............  5.47.— 6.69 —

a’ pełnej wagi . . . . . .  5.47.— 5 .4 9  —
K o r o n a ..................................... ..... . — . — —.—
2 0 - f ra n k ó w k a ............................ 9  14 — 9  15 50
Rossyjski p ó łim p e ry a ł..................... —— .--------- .—.—
T alar zw iązkow y............................... —
S i e b i o ............................................... — .---------

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński, 

dnia 6  października 1890.
Jednolity dług państwa w banknotach

a a » w STei>Ize
Renta w z ł o c i e ..........................................
5 pr. austr. renta marcowa . . . .
Akeye banku austro-węgier. . . . .

B '  B kredytowego wiedeńskiego
Londyn ..........................................................
Napoleondor .  .....................................
Dukat cesarski men.  ...........................
1 0 0  marek niemieckich .

zł. ot.

Do zakupna i sprzedaży wszystkich w powyż­
szym spisie kursów notowanych papierów 
wartościowych i waluty poleca się najusilniej ripiij OWO Mi

Wiedeń, I., K arn tnerstrasse

»  as i  b : i s n i r  x  k  'mi b« w

Lcytacyu
L. 7433 (7392 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Glinianach o- j 
głasza, że przeprowadzi o godzinie 10 r a - ; 
no dnia 18 listopada 1890 powyżej ceny ' 
szacunkowej, zaś dnia 22 grudnia 1890 na­
wet poniżej takowej licytacyę realności we­
dług wyk. hip. 1. 69 księgi gruntowej gmi­
ny Łahodów Iwana Gac własnej, na rzecz 
Peisacha Rubina pto 120 zł. wa. z pn.

Cena wywołania 683 zł.
Wadyum 68 zł. 30 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustano­
wiono kuratorem pana Szymona Czestyń- 
skiego z Glinian.

Gliniany, 12 września 1890.

L ‘ 78w  r f b (7391 2—8>w tut. bądzie odbędzie się o godzinie
10 rano w dniu 19 listopada 1890 powyżej
lub za cenę szacunkową, zaś dnia 23 gru
dnia 1890 nawet poniżej takowej licytacya

realności według wyk. hip. 156 gminy Ł a­
hodów Marcina Kunickiego syna Andrucha 
i wyk1 hip. 1. 443 tejże gminy Maksyma 
Woronki własnych na rzecz przemyślań- 
skiego Towarzystwa zaliczkowego pto 100 
zł. z pn.

Cena wywołania 370 zł. i 30 zł.
Wadyum 40 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciągi tabularne wolno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hipotecznych usta­
nawia się kuratorem pana Szymona Cze- 
styńskiego z Glinian.

Gliniany, dnia 25 września 1890.

L. 7501 (7371 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Jaworowie za­

wiadamia, że celem zaspokojenia na rzecz 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyt dłużnej kwoty 15 rat po 9 zł. 9 
ct. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
na dniu 25 listopada 1890 i 12 stycznia 
1891, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem egzekucyjna sprzedaż w drodze 
publicznej licytacyi 4/5 części realności pad

lk. 66 w Ozołhyniach położonej wyk. hip. 
i. 209 księgi gruntowej gminy kat. Czoł- 
hynie objętej dłużników Iwana, Katarzyny 
Irmy i Piotra Mac własnej.

Na pierwszym terminie realność ta 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
drugim i poniżej sprzedaną zostanie.

Cenę wynosi kwota 324 zł. wa.
Wadyum 32 zł. 40 ct.
Resztę warunków licytacyjnych jak i 

akt oszacowania można w registraturze tut. 
sąd. przeglądnąć.

C. k. Sąd powiatowy.
Jaworów, 21 września 1890.

L. 7557 (7373 2 - 3 )
W dniach 4 grudnia 1890 i 15 stycz­

nia 1891 o godz. 10 przed południem od­
będzie się w tutejszym ck. sądzie powiato­
wym przymusowa licytacyjna sprzedaż r e ­
alności w Medenicach, w powiecie staros­
twa drohobyckiego położonej, objętej wyka­
zem hip. 181 księgi grunt, dla Medenic, 
dłużniczej masy spadkowej Sanego Sussma- 
na własnej na zaspokojenie wierzytelności 
medenickiej zbiorowej kasy sierocińskiej w 
kwocie 320 zł. 141/* ct. i 420 zł. 37 ct. a.

w. z pn.
Cena wywołania 1055 zł.
Wadyum 100 zł.
Realność ta zostanie na drugim te r­

minie także niżej ceny wywołania sprze­
daną.

Bliższe warunki do przejrzenia w są­
dzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest p. Jan Dumin w Medenicach.

Medenice, 7 listopada 1890.

L. 3217 (7372 2—3)
C. k. Sad powiatowy w Kalwaryi o- 

głasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Altera Ackerhalta w kwocie 22 zł. 5 ct. z 
pn. odbędzie się w sądzie tutejszym w dniu
1 i 22 grudnia 1890, każdym razem o go­
dzinie 10 rano egzekucyjna licytacya poło­
wy r alności lwh. 60 w Kalwaryi na Wi-
ktoryę Pawlik zapisanej.

Cena wywołania 411 zł. 50 ct.
Wadyum 41 zł. 15 ct.
Resztę warunków przejrzeć m ożna w 

registraturze.
Kalwarya, dnia 30 sierpnia 1890.



L. 23120 . (7195 1 - 3 )
O  k. Sąd powiatowy miejski delego­

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, 
że na zaspokojenie wierzytelności galicyj­
skiego zakładu kredytowego ziemskiego w 
likwidacyi we Lwowie w kwocie 150 złr. 
w. a. z pn. dozwoloną została sprzedaż eg­
zekucyjna realności w. hip. 1. 28, 106 i 115 
ks. gr. gin- Łękawka objętych Jędrzeja 
Pyzdka własnych i realności whl. 94 księ­
gą gruntową objętej Anny Pyzdkowej w ła­
snej.

Sprzedaż ta odbędzie się przez publi­
czną lieytacyę w tutejszym sądzie w dwóch 
tei linach 12 grudnia 1890 i 13 stycznia 
1891 roku, każdym razem o godzinie'lOtej 
rano.

W o ła n ia  stanowić będzie war­
tość przyjęta przy udzieleniu pożyczki przez 
egzekwenta a to co do ciała hipotecznego 
1. 28 w kwocie 50 zł. 1. 94 w kwocie 175 
«•. 1. 106 25 zł., 1. 115 100 zł. poniżej 
których w terminie pierwszym realności te 
sprzedane nie będą.

Na drugim terminie nastąpi sprzedaż 
jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma­
jące wynosi 5 zł., 17 zł. 50 ct., 2 zł. 50 
ct- 10 ct. odnośnie do powyższych realności.

Resztę warunków, wyciągi] hipoteczne 
Przejrzeć można w tut. sądowej registratu- 
rze.

Tarnów, 23 października 1890.

L. 19564 (7882 1—3)
O. k. Sąd obwodowy tarnowski poda­

je do wiadomości, źe na zaspokojenie wie­
rzytelności Jakóba Zimmermanna względnie 
tegoż spadkobierców przyznanej w sumie 
112 zł. wa. z należytościami dodatkowemi 
dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna re­
alności wyk. hip. I. 134 i 494 ks. gr. gm. 
kat. Tarnów objętych do dłużniczki Zuzan­
ny Lechowskiej względnie tejże masy spad­
kowej należących.

Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyę 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch ter­
minach a mianowicie w dniu 12go grudnia 
1890 i 16 stycznia 1891 r.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa 3625 zł. 92 ct. poniżej 
której w terminie pierwszym realności sprze­
dane nie będą.

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma­
jące 363 zł.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy przejrzeć można w regi- 
straturze ck. Sądu obwodowego.

Tarnów, dnia 30 października 1890.

minie także niżej ceny wywołania jednak 
nie niżej 1/3 części ceny wywołania na- 

I stąpi.
j Cena wywołania 4234 zł. wa.

Wadyum 424 zł. wa.
Resztę warunków i wyciąg hipotecz­

ny można przejrzeć w registraturze.
Kałusz, 30 czerwca 1890.

L. 11781 (7351 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 

zawiadamia, że celem wydobycia na rzecz 
Mojżesza Adlera sumy 106 zł. wa. z przyn. 
przeprowadzoną będzie egzekucyjna publi­
czna licytacya realności dłużnika Jaśka Ku­
nickiego wyk. hip. 1. 133 i połowa ciała 
hip. wyk. 1. 231 ks. gr. gminy Krosienko 
na niego zaintabulowanych, tudzież ciała 
hip. wyk. 1. 261 tej samej księgi grunto­
wej na imię Józefa Figuraka zaintabulowa- 
nego na dniu 4 lutego 1891 i na dniu 6 
marca 1891, każdym razem o godzinie 10 
z rana.

Realności ta przy pierwszym terminie 
tylko powyżej lub za cenę szacunkową, 
przy drugim poniżej takowej sprzedane 
będą.

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa 350 zł.

Wadyum wynosi lOprc.
Reszta warunków są w tusądowej re­

gistraturze do przejrzenia.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest Aleksander Zaleski c. k. notaryusz w
Przemyślanach.

Przemyślany, 29 września 1890.

L. 6025 (7113 1—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Sa­

muela Weicha w kwocie 21000 marek nie­
mieckich z pn. odbędzie się w tutejszym 
sądzie na dniu 15 grudnia 1890 i 19 sty ­
cznia 1891, każdym razem o godzinie 10 
z rana, egzekucyjna licytacyjna sprzedaż 
realności pod lk. i Iwh. 183 w Oświęcimiu 
położonej a egzekutki Domiceli Palczew- 
skiej własnej.

Cena szacunkowa 300 zł.
Reszta warunków licytacyjnych w tut. 

registraturze do przejrzenia.
Oświęcim, dnia 2 sierpnia 1890.

L. 19901 (7245 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie po­

daje do wiadomości, że na zaspokojenie 
wierzytelności Lobia Fischlera przyznanej 
w sumie 1000 zł. wa. z przynależytościami 
dodatkowemi dozwoloną została sprzedaż 
egzekucyjna realności w. hip. 1. 335 ks. 
gr. gm. kat. Strusina objętej, do dłużników 
spadkobierców Karola Polityńskiego mało­
letnich: Karola, Julii, Maryi, Janiny, Zofii 
i Józefy Polityńskich należących.

Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyę 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch ler- 
minach, a mianowicie: w dniu 12 grudnia 
1890 i 12 stycznia 1891 r.j każdym razem
0 godz. 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa 1726 zł. 47 ct. poniżej 
której w terminie pierwszym realność sprze­
daną nie będzie.

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma­
jące wynosi 173 zł.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny
1 akt szacunkowy przejrzeć można w regi­
straturze ck. sądu ol rodowego.

Tarnów, dnia 23 października 1890.

21434 . . (6592 1 - 3 )
C- k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 

zemyślu podaje do powszechnej wiado- 
ości, że w sprawie egzekucyjnej przemy-
iej kasy zaliczkowej rzemieślników i roi- 
ków przeciw Iwanowi Zub, o zapłacenie 
roty 148 zł. wa. z pn. odbędzie się dnia 
i grudnia 1890 i 20 stycznia 1891, każ- 
rm razem o godzinie 10 rano w biurze
d. przymusowa sprzedaż realności dłużni- 
, w Stubnie położonej whl. 147 tejże gm. 
ijętej.

Cena wywołania, która jest także ce- 
i, szacunkową, wynosi 51 zł.
' Wadyum lOprc tej ceny.

Na pierwszym terminie realność tylko 
, cenę wywołania, lub wyżej tejże, na 
•ugim zaś terminie i poniżej ceny wywo- 
nia, jednak nie niżej 1/3 ceny szacunko- 
ej sprzedaną będzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
st adw. dr. Niemczynowski.

Resztę warunków licytacyjnych i wy 
iz hipoteczny można przejrzeć w regi-
raturze.

Przemyśl, 23 sierpnia 1890.
aGazeta Lwowska" Nr. 262

L. 11423 (7107 1—31
C. k Sąd powiatowy w Dąbrowie o- 

głasza, iż dnia 15 grudnia 1890 i 19 sty­
cznia 1891 o godzinie 10 rano, odbędzie 
się publiczna sprzedaż realności whl. 95 
ks. gr. gm. Brnik objętej Jana Michonia 
własnej na rzecz zbiorowej kasy sierociń- 
skiej powiatu dąbrowskiego zastępowanej 
przez kuratora adwokata dra Psarskiego ce­
lem zaspokojenia sumy 300 zł. wa. z pn.

Cena wywołania 1218 zł. 19 ct.
Wadyum 132 zł.
Akt oszacowania wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w re­
gistraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
n.potecznyeh p. Władysław Trzecieski c. k. 
notaryusz w Dąbrowie.

Dąbrowa, dnia 23 października 1890.

L. 3857 (6882 1— 3)
W dniach 16 grudnia 1890; i 16 stycznia 

1891 godz 10 rano odbędzie się w tutej­
szym sądzie przymusowa sprzedaż realności 
pod lk. 39 w Zdoni położonej wedle wy­
kazu hipotecznego 39 księgi Zdonia Kata­
rzyny z Ciechońskich Kępa własnej na rzecz 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziem­
skiego w likwidacyi o 6 rat po 5 zł.

Cena wywołania 250 zł.
Wdyum 25 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze tutejszej.
Kuratorem dla niewiadomych wierzy­

cieli ustanowiono dra Stanisława Bartmana 
z Wojnicza.

Wojnicz, 15 października 1890.

L- 198 (7016 1 - 3 )
Dnia 16 grudnia 1890 i 20 stycznia 

1891, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w tutejszym sądzie 
publiczną przymusową lieytacyę realności 
pod lk. 54 w Wituszyńcach położonej, we­
dług wykazu hipotecznego 1. 105, 106 i 82 
Jędrzeja Kunikiewicza własnej celem za­
spokojenia wierzytelności Towarzystwa za­
liczkowego w Przemyślu w kwocie 60 złr. 

Cena wywołania 1182 zł. 50 ct. 
Wadyum 118 zł. 25 ct.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drugim zaś terminie także 
niżej ceny wywołania.

Kuratorem niewiadomych lub nie na­
leżycie uwiadomionych hipotecznych wierzy­
cieli ustanowiono Józefa Gromnickiego ck. 
notaryusza.

Z ck. sądu powiatowego 
Niżankowice, 14 czerwca 1890.

L. 7393 (7132 1—3)
Tarnobrzeski Sąd powiatowy ogłasza 

iż celem zaspokojenia należyteści Maryanny 
Soko. inki w kwocio 10 zł. aw. apn. odbę­
dzie się w gmachu Sądowym w dniach 15 
grudnia 1890 i 19 stycznia 1891 roku każ­
dym razem o godzinie 10 rano egzekucyj­
na licytacya.

a) 1/8 części realności lwh. 201 i
b) połowy realności lwh. 202 obyd­

wóch księgi grunt. gm. Tarnobrzega egze- 
kuta Benjamina Fieischera własnych.

Cena wywołania ad a) 60 zł.’ ad b) 
100 zł.

Wadyum ad a) 6 zł. ad b) 10 złr.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adw. dr. Józef Tumidajowicz w Tarnobrzegu.
Resztę warunków, licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Tarnobrzeg, 25 lipca 1890.

L. 4226 (7895 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia 9 zaleg­
łych rat po 40 zł. z pnt. na rzecz galic. 
Zakładu kredytowego ziemskiego w likwi­
dacyi we Lwowie egzekucyjną publiczną 
sprzedaż realności lwh. 26 w Zabierzowie 
objętej a Jakóba Widły własnej w dwóch 
terminach licytacyjnych a to na dniu 21 
listopada i 22 grudnia 1890 każdym razem 
o godź. 10 rano w biurze sądowem.

Cena wywołani?, tej realności wynosi
1900 zł.

Wadyum zaś 190 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze sądowej.
Kuratorem dla niewiadomych wierzy­

cieli ustanowiono p. Teofila Gattego c. k. 
notaryusza w Niepołomicach.

Niapołomice, dn. 3 września 1890.

L, 5592 (7393 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi o-

głasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Joachima Pecinbauma w kwocie 23 zł. 50 
ct. wa. zpn. odbędzie się tutejszym Sądzie 
w dniach 1 i 22 grudnia 189Ó każdym ra­
zem o godzinie 10 rano egzekucyjna licyta­
cya połowy realności lk. 60 w Kalwaryi na 
Wiktoryę Pawlik zapisanej.

Cena wywołania 411 zł. 50 ct.
Wadyum 41 zł. 15 ct.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze.
Kalwarya, dnia 1 września 189q.

L. 8784 (7398 1—3)
Dnia 11 grudnia 1890 o godzinie 10

rano odbędzie się w Sądzie powiatowym w
Tłumaczu relicytacya realności Mendla 
Lebzeltera własnej pod lk. 281 w Niżniowie 
położonej ciało tabularne stanowiącej wyk. 
hip. 1. 719 księgi gruntowej gminy katas­
tralnej Niżniow objętej ceicm zaspokojenia 

, sumy 210 zł. zpn. na rzecz Stanisławow­
skiej Kasy Oszczędności, 

i Realność ta także poniżej ceny sza-
, cunkowej zostanie spriedaną.
| Cena wywołania 650 zł.
I Wadyum 10 prc.

Reszta warunków..i wyciąg tabularny 
: w Registraturze.
| C. k. Sąd powiatowy

Tłumacz, dnia 29 października 1890.

L. 5821 (7034 1 - 3 )
W ck. Sądzie powiatowym w Kałuskim 

odbędzie się dnia 16 grudnia 1890 i 20go 
stycznia 1891, każdym razem o godz. lOtej 
rano celem zaspokojeria wierzytelności ga­
licyjskiego Zahładu kredytowego ziemskie­
go w likwidacyi w kwocie 1913 zł. 86 ct. 
z pn. przymusowa spżzedaż przez publiczną 
lieytacyę realności w Kałuszu pod lk. 
758 położonej wyk. hip. nr. 41 na Bartło­
mieja Krama zapisanej z tem, że na pierw­
szym terminie sprzedaż tej realności za lub 
wyżej ceny wywołania, na drugim zaś ter-

Z dnia, 15 lis to p ad a  18°D,

L. 6813 (7174 1— 3)
Dnia 16 grudnia 1890 i 20 stycznia 

1891 o 10 rano odbędzie się publiczna 
sprzedaż realności wyk. hip. 221, 384 księ­
gi gruntowej gminy Brzesko objętych spad­
kobierców Mirli Brandsdorfowej własnych 
na rzecz Galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego celem zaspokojenia sumy 1500 
złr. z pn.

Cena wywołania pierwszej realności 
1500 złr., drugiej realności 2500 zł.

Wadyum 10 prc. ceny wywołania.
Wyciąg hipoteczny i warunki licyta­

cyjne przeglądnąć można w registraturze.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono Antoniego Kurlatę c. k. nota­
ryusza w Brzesku.

C. k. Sąd powiatowy.
Brzesko, dnia 24 października 1890.

Cena wywołania 255 zł. i 1025 zł. 
Wadyum 25 zł. i 102 zł. 50 ct. 
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciągi tabularne wolno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, usta­
nawia się kuratorem pana Szymona Cze- 
styńskiego z Glinian.

C. k sąd powiatowy 
Gliniany, dnia 20 września 1890.

L. 9694 (7353 3—3)
W sprawie egzekucyjnej Herscha Re- 

benstocka przeciw Franciszkowi Ciesielskie­
mu o 75 zł. 18 ct. odbędzie się w tutej­
szym sądzie o godzinie 10 rano dnia 24 
listopada 1890 tylko za lub wyżej ceny sza­
cunkowej, zaś dnia 23 grudnia 1890 także 
poniżej takowej przymusowa licytacya real­
ności wykazem hipotecznym 1. 22 księgi 
gruntowej] gminy katastralnej Michałówka 
objętej.

Cena szacunkowa oraz wywołania 130 
zł. wadyum 13 zł.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
protokół opisania przynależności przejrzeć 
można w tusądowej registraturze

Dla niewiadomych wierzycieli hipote­
cznych ustanowiony kurator dr. Pawlikow­
ski z Podhajee.

Podhajce, 10 września 1890.

L. 9271 ~  (7850 3—8)
W ck. Sądzie powiatowym w Kałuszu 

odbędzie się dnia 25 listopada 1890 i 23 
grudnia 1890 każdym razem o godzinie 11 
przed południem celem zaspokojenia wie­
rzytelności Tauby Kejsler w kwocie 200 zł. 
wa z pn. przymusowa sprzedaż przez pu­
bliczną lieytacyę realności w Kałuszu pod 
lk. 449 położoną w wykazie hipotecznym 
nr. 943 na Józefa Felczyńskiego syna Mi­
chała zapisanej z tem, że na pierwszym 
terminie sprzedaż tej realności za lub wyżej 
ceny szacunkowej, na drugim zaś terminie 
także poniżej takowej nastąpi.

Cena wywołania stanowi 1000 zł.
Wadyum 100 zł.
Reszta wąrunków i wyciąg hipotecz­

ny tudzież akt oszacowania przejrzeć moż­
na w registraturze.

Kałusz, 11 sierpnia 1890.

L. 1927 (7009 3 - 3 )
Dnia 12 grudnia 1890, 6 stycznia 

1891 o 10 rano odbędzie się publiczna sprze­
daż 1/3 części realności wyk. hip. 125 i po­
łowy realności wyk. hip. 365 księgi grun­
towej gminy Czchów objętych Michała Goć- 
wina własnych na rzecz Towarzystwa Za­
liczkowego w Brzesku celem zaspokojenia 
sumy 111 zł. z pn

Cena wywołania co do pierwszej 488 
zł. 33 ct., a co do drugiej 100 zł.

Wadyum lOprc. ceny wywołauia.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ustanowiony Antoni Kurlata ck. nota­
ryusz w Brzesku.

C. k. sąd powiatowy 
Brzesko, 30 maja 1890.

L. 8951 (7 3 6 7 3 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniu 17 listopada 1890 powyżej 
lub za cenę szacunkową, zaś dnia 19 gru­
dnia 1890 nawet poniżej takowej licytacya 
realności według wyk. hip. 1018 gminy 
Gliniany Teodora Tuz Semonawego i real­
ności wyk. hip. 1. 396 tejże gminy Jakóba 
(Jacka) Pichurko własnych na rzecz Towa­
rzystwa zaliczkowego w Glinianach pto 258 
zł. 42 ct. z pn.

L. 7644 (7370 8—3)
C. k. Sąd powiatowy w Glinianach o- 

głasza, że przeprowadzi o godzinie 10 ra­
no dnia 12 listopada 1890 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 17 grudnia 1890 na­
wet poniżej takowej lieytacyę realności we­
dług wykazu hip. 221 gminy kat. Lipowce 
Piotra Pacila własnej na rzecz Zakładu kre­
dytowego włościańskiego w likwidacyi pto 
84 zł. 24 ct. z pn.

Cena wywołania 350 zł.
Wadyum 35 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustano­
wiono kuratorem pana Rudolfa Koerbera z 
Glinian.

Gliniany, dnia 20 września 1890.

L- 83*6 " (7368 3—8)
C. k. Sąd powiatowy w Glinianach o- 

głasza, że w tut. sądzie odbędzie się o go­
dzinie 10 rano w dniu 17 listopada 1890 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 19 gru­
dnia 1890 nawet poniżej takowej, licytacya 
realności I. 37 według wyk. hip. 1. 106 gm. 
kat. Gliniany do Mendla Ohringa i Heni z 
Gablów Ohringowej należącej na rzecz To­
warzystwa zaliczkowego w Glinianach pto 
75 zł. z pn.

Cena wywołania 700 zł.
Wadyum 70 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustano­
wiono kuratorem p. Michała Szczerbę.

Gliniany, dnia 27 września 1890.



L. 22930 (7355 3— 3)
C k. powiatowa Dyrekcya skarbu we Lwowie ogłasza publiczną lieytacyę na wy­

dzierżawienie poboru należytości drogowych i mostowych na jeden rok t. j. na rok 
1891 na pomienionych stacyach mytniczych, pod warunkami, w ogłoszenir wysokiej c. 
k. krajowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie z dnia 2 września 1890 zawartymi.
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Oferty pisemne zaopatrzone w wadyum, wynoszące szóstą część ceny wywołania, i 
ostęplowane marką stemplową na 50 ct., mają byó wniesione najdalej do 25 listopada 
1890 do godziny 1 po południu do Naczelnika c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbowej 
we Lwowie.

Oferty po tym terminie wniesione nie będą uwzględn me.
C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu.

Lwów, dnia 6 listopada 1891.

kułu a zabranyj nakład maje buty znysz-
czenyj.

C. k. Sud kraje wyj karnyj.
Lwiw, duia 30 źcwtnia 1890.

Konkursa.
L. 9835 (7359 2—2)

Odnośnie do konkursu w Nr. 260 
„Gazety lwowskiej" z roku bieżącego ogło­
szonego, czyni się wiadomem, że konkurs 
celem obsadzenia posady sekretarza rady 
przy sądzie obwodowym w Przemyślu o- 
próżnionej z końcem listopada 1890 upły 
wa.

Lwów, 8 listopada 1890.

dr Surowieckiego przeciw niemu pto 49 zł 
\ 74 ct. ustanowiono dla niego kuratorem ad 
j actum p. Gustawa Hinzingera i że termin 
I do rozprawy na 21 listopada 1890 o godz 

9 rano wyznaczono.
Wzywa się go, ażeby się z ustanowio­

nym dla niego kuratorem porozumiał lub 
nnego zastępcę sądowi przedstawił.

C k. Sąd powiatowy.
Tarnobrzeg, 17 października 1890.

L. 6940 (7258 2—3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniach 12 grudnia 1890 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 12go 
stycznia 1891 nawet poniżej, lecz nie niżej 
1/3 części takowej, licytacya realności we­
dług wyk. hip. 118 vsięgi gruntowej gminy 
kat. Pasnierz ze SMtodą Bukaezowiecką, Jó­
zefa Popiela własnej na rzecz Izaaka Her- 
scha Scheera pto 120 zl wa. z pn.

Cena wywołania 830 zł.
Wadyum 83 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tusad. 
registraturze.

Dla wierzycieli hip. którzyby po dniu 
14 maja 1890, jako dniu wystawienia wy­
ciągu hipotecznego, prawo zastawu na rze­
czonej realności nabyli, lub którymby u- 
chwała ta sprzedaż zarządzająca, z jakiego - 
kolwiekbądż powodu doręczoną być nie mo­
gła, a oraz z życia i miejsca pobytu nie­
wiadomych, dla wierzycieli hipotecznych, u- 
stanawia się kuratorem p. Franciszka Bu­
rzyńskiego ck. notaryusza w Bursztynie.

C. k. Sąd powiatowy.
Bursztyn, 10 sierpnia 1890.

L. 8905 (7369 3 --3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniu 17 listopada 1890 powy 
żej lub za cenę szacunkową, zaś dnia 19 
grudnia 1890 nawet poniżej takowej, licv- 
tacya realności według wykazu hipot. 150 
gminy Hanaczówka nieobjętej masy spad­
kowej Mojżesza Harmatz własnej, na rzecz 
Towarzystwa zaliczkowego w Glinianach pto 
115 zł. 14 ct. z pn.

Cena wywołania 125 zł. 50 ct. 
Wadvum 12 zł. 55 ct.
Resztę warunków, akt oszacowaniami 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tutej- 
szosądowej registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, usta­
nawia się kuratorem pana Szymona Cze- 
styńskiego z Glinian.

C. k. sąd powiaowy 
Gliniany, dnia 18 września 1890.

termin ugodowy się wyznacza, płynność i 
pierwszeństwo swych pretensyj wykazali.

Zresztą wolno będzie wierzycielom, 
którzy wierzytelności swe zgłoszą, wybrać 
na tym terminie w miejsce zawiadowcy ma­
sy, tegoż zastępcy i wydziału, innych mę­
żów swego zaufania.

Do potwierdzenia tymczasowego za­
wiadowcy masy, a względnie do wyboru no­
wego zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i 
wydziału wierzycieli, ustanawia się termin 
nadzień 24 listopada 1890 godzinę 9 przed 
południem, na którym wierzyciele do ko­
misarza konkursowego zgłosić się mają w 
c. k. sądzie powiatowym w Sniatynie.

Wreszcie wzywa się wierzycieli, któ­
rzy po za obrębem miasta Kołomyi mieszka­
ją, aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę 
do odbierania uchwał sądowych zamianowali, 
gdyż w przeciwnym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo kurator dla nich zostanie 
ustanowionym.

Dalsze ogłoszenia, które w toku po­
stępowania konkursowego jako potrzebne 
się okażą, zostaną w części urzędowej Ga­
zety Lwowskiej* ogłaszane.

Kołomyja, dnia 31 października 1890.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 21849 (7256 3 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. 
w Przemyślu uwiadamia egzekuta Chaima 
Frenk Schachtera z życia i miejsca pobytu 
niewiadomego w sprawie egzekucyjnej Abra­
hama Herziga przeciw Chaimowi Frenk 
Sch&ehterowi pto 100 zł. a w. zpn. że 
przeciw niemu wniósł egzekwent Abraham 
Herzig na dniu 12 października 1889 
1. 23250 prośbę o przymusową sprzedaż 
ruchomości t. j. bindy z białych prawdzi­
wych pereł, z 23. okrągłemi zębami proto­
kołem de praes U  maja 1888 do 1. 10068 
zajętej którejto prośbie uchwałą z dnia 1 
grudnia 1889 1. 23250 zadość uczyniono.

Ruchomość wyż wspomniane już pro 
tokołem z dnia 17 stycznia 1890 do 1. 1171 
do wiadomości Sądu jednakowoż jeszcze 
nie przyjętym, na publicznej licytacyi 
sprzedano.

Oraz ustanowił Sąd dla tegoż egzeku­
ta kuratora w osobie p. adw. dra Blumen- 
felda z zastępstwem p. adw. dra Niemczyń- 
skiego i poleea egzekutowi ażeby co do 
powyższej sprawy egzekucyjnej z kuratorem 
się porozumiał lub innego pełnomocnika 
Sądowi w cżas przedstawił, inaczej skutki 
zaniedbania sam sobie przypisać będzie 
musiał.

! Przemyśl, 21 października 1890.

L. 9241 (7376 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce 

ogłasza, że w sprawie Barbary Fiołkowej 
pkt Feliksowi Juszczykowi et cont. o roz­
dział wspólnej własności realności lk. 2 w 
Suchorabie dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Wawrzyńca Wojakowskiego ustano­
wiono kuratorem Zygmunta Filipowskiego, 
któremu rezolucyę z dnia 4 kwietnia 1889 
1. 745 i z dnia 30 września 1889 1. 4787 
doręczono.

C. k. Sąd powiatowy.
Wieliczka, 16 grudnia 1889.

L. 11392 (6901 2— 3)
Kołomyjski c. k. sąd obwodowy ni- 

niejszem wiadomo czyni, iż uchwałą z dnia 
15 lutego 1890 1. 1771 dozwolono na zasa­
dzie aktu notaryalnego z daty Kołomyja 5 
lutego 890 w stanie biernym realności 
Mendla i Chany Kimmerlingów (wyk. hipa 
50 (II.Kołomyja) wpis prawa zastawu dla 
300 zł. z możliwymi 10 prc. odsetkami n. 
rzecz Kołomyjskiego zukładu kredytowego 
komereyalnego.

Do zastępywania niewiadomego z 
miejsca pobytu Mendla Kimmerlinga Icka 
w tej sprawie ustanawia się kuratora w 
osobie aaw. dr. Maurycego Sterna i temuż 
powyższą uchwałę tabularną się doręcza.

Ko.umyja, dnia 30 sierpnia 1890.

L. 13071 (7385)
Kołomyjski c. k. Sąd obwodowy za­

twierdza dokonany ania 17 września 1890 
wybór adw. kraj. dr. Jana Freudenberga 
zarządcą masy rozbiorowej Heni Hendel a 
Israela Vogla zastępcą tegoż.

Kołomyja dnia 27 września 1890.

L. 27221 (7320 3—3)
C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia niewiadomego z miejsca pobytu Da­
wida Reudla właściciela 1/16 realności pod 
1. k. 40 dz. VIII w Krakowie że t. s.

. uchwałą z dnia 17 października 1890 
1. 27221 zezwolono na wpis egzekucyjnego 
prawa zastawu dla sumy 6000 zł. wa. zpn. 
ua rzecz masy spadkowej bł. p. dra Jona- 

] tana Warschauera oraz na egzekucyjne 
' oszacowanie i sekwestracyę dochodów tejże 
i realności i że dla niego ustanowiono kura- 
| torem ad actum dra Daniela Kaufmanna 
| adwokata w Kiakowie.

Kraków, dnia 17 października 1890.

Upadłości.

L. 168 (7389)
W sprawie masy rozbiorowej Nuehi- 

ma Kiss wyznaczam celem ustalenia rosz­
czeń zawiadowcy co do zwrotu poczynio­
nych wydatków, tudzież co do wynagrodże- 
nia tegoż termin w tutejszym c. k. sądzie 
obwodowym na 26 listopada 1890 o 11 go­
dzinie przed południem na który wierzycie­
li z tym dodatkiem zapraszam iż na wypa­
dek niejawienia się przyjętem będzie, że 
milcząco zgadzają się z wnioskami zawia­
dowcy, względnie wydziału i komisarza
konkursowego.

Złoczów, dnia 11 listopada 1890.
C. k. Komisarz konkursowy.

L. 14991 (7384 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi ni- 

niejszem wiadomo czyni, że równocześnie 
otwiera się konkurs do całego ruchomego, 
j akoteż w kraj ach, w których ustawa konkurso - 
waz 25 grudnia 1868 nr. 1 dz. u. p. z roku 1869 
obowiązuje, położonego nieruchomego ma­
jątku Abrahama Dawida Reiflera, kramarza 
w Sniatynie, i że do kietowania tym kon­
kursem ustanowionym został jako komisarz 
konkursowy c. k. sędzia powiatowy Rasta- 
wiecki, zaś jako tymczasowy zawiadowca 
tejże masy, adw. dr. Schaefer w Sniatynie.

Wzywa się zatem wszystkich wierzy­
cieli konkursowych, ażeby wszystkie swe, z 
któregobądź tytułu pochodzące roszczenia, 
nawet gdyby co do takowych spór jaki był 
w toku, do dni 31 grudnia 1890 wedle 
przepisów ustawy konkursowej i pod za- 

P°da.nych tamże następstw
tiK w m  tutejSZ?m 8*dzie lub w śnia- tynskim sądzie powiatowym zgłosili i ahv
na terminie na dzień 3 lutego 1891 o go­
dzinie 9ej przed południem, w c. k. są d fe  
powiatowym w Sniatynie do likwidacyi 
ogólnej wyznaczonym, który zarazem jako

L. 91 (7388)
| Zur Liąuidirung einer nach Abhal-
I tung der allgemeinen Liąuidirungs Tagfahrt 

angemeldeten Forderung an die Konkurs- 
j masse des Leon Pfefferblilth und Pinkas 
! Juffe wird eine neuerliche Tagfahrt auf den 
j 26 November, 1890 Yormittags 10 Uhr an-
| angeordent.
j Tarnopol, den 10 Norember 1890.

Wyroki prasowe.
L. 19322 (7248)

W Imeny Jeho Wełyczestwa Cisara!
C. k. Sud krajewyj dla spraw kar­

nych u Lwowi riszył na pidstawi §§. 489 
i 493 zak. kam. i §. 37 zak. pras. szczo 
soderżanie artykułu umiszczenoho w czyśli 
233 czasopysy „Di*o“ z dnia 27 żowtnia 
1890 pid napysom „Nowynky z Zydacziw- 
skoho donosiat* mistyt w sobi znamena 
prowyny (złoczyństwa) z §. 800 sak. kar. i 
proto usprawedływłena jest zariadżena cze- 
rez c. k. Prokuratora derżawnoho konfiskata 
seji czasopysy.

W slidztwije toho riszenia wzborone- 
ne jest dalsze rozprestranenije toho arty­

L. 8386 (7286 3—3)
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie 

zawiadamia, że ustanowił w sprawie tabu­
larnej Salomona i Ryfki Blumenbergów 
o wykreślenie z karty B. połowy realności 
lk. 150 i 155 whl. 136 i 138 księgi głó­
wnej dla gminy katastralnej Rzeszów obję­
tych wpisanego tamże w poz. 3 zakazu 
pozbywania i obciążania tych realności dla 
niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
Leona Frankla i Cbaskla FrSnkla jako 
spadkobierców Hilela Frankla, kuratora ad 
actum w osobie p. adw. dra Izydora Rei­
nera z substytueyą p. adw. Hermana Lecke- 
ra w Rzeszowie i wzywa nieobecnych Le­
ona i Chaskla Fr&nklów, aby swoje obecne 
miejsce zamieszkania i możliwą informacyą 
w wymienionej sprawie temuż kuratorowi 
nadesłali, gdyż inaczej skutki zaniedbania 
sami sobie przypisać bądą musieli.

Rzeszów, dnia 9 października 1890.

L. 9492 (6991 2—8)
C. k. Sąd powiatowy w Tarnobrzegu 

zawiademia niewiadomą z życia i miej­
sca pobytu Breindlę Ederową, że w spra­
wie egzekucyjnej Mendla Grossa przeciw 
Edwardowi Rutynie i sp. pto. 85 zł. zpn. 
kuratorem ad actum dla niej Samuela Ede- 
ra ustanowiono i że kuratorowi tutejszą re­
zolucyę z dnia 17 12 1889 1. 7859 dorę­
czono.

Wzywa się ją, ażeby się z ustanowio­
nym dla niej kuratorem porozumiała lub 
innego zastępcę sądowi przedstawiła.

C, k. Sąd powiatowy.
Tarnobrzeg, 11 sierpnia 1890.

L. 4550 (6818 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Uhnowie) za­

wiadamia z miejsca pobytu i życia niewia­
domego Teodora Zurawieckiego (syna Wa­
syla), że pod dniem 15 maja 1890 do 1. 
455Ó wniósł przeciw niemu Teodor Źura- 
wieeki (syn Stefana) w tut. Sądzie pozew 
o uznanie własności ciała hip. wyk. 1. 632 
objętego w gm. kat. Uhnów-Zastawie poło­
żonego i zaintabulowanie prawa własności 
takowego na rzecz powoda, na który do ro­
zprawy termin na dzień 10 grudnia 1890 
o godz. 9 rano wyznaczono i dla pozwane­
go kuratora w osobie W iktf -a Nesterowi- 
eza z Uhnowa ustanowiono.

Wzywa się więe Teodora Żurawieckie- 
go (syna Wasyla) aby kuratorowi temu 
środki ku jego obronie służące podał albo 
też innego pełnomocnika sądowi wskazał 
inaczej złe skutki które z powodu zanied­
bania wyniknąi mogą sam sobie przypisae 

Uhnów, 15 czerwca 1890.

L. 27191 (7319 3 - 3 )  !
C. k- Sąd krajowy w Krakowie za- j 

wiadamia niniejszem niewiadomych z życia 
i miejsca p o b y tu  Katarzynę z Gongienka- 
ehów Kremerową, Annę z Kremerów Mar- 
kusową ;udzież Edmunda, Wilhelminę,' 
Adolfa, Juuana, Klotyldę i Karolinę Kie- ] 
merów, iż przeciw nim wnieśli Józef i Ka- s 
rolina z Drescherów małż. Wołkowie 
skargę de prs. 17 września 1890 1. 24625 
o uznanie, że prawo zastawu dla sumy 
1000 złp. zpn. ciążące na rzecz pozwanych 
w stanie biernym realności lk. II. dz. IV. 
w Krakowie położonej, przez przedawnienie 
zgasło i wykreślone być winno. Kuratorem 
pozwanych ustanowiono dra Kazimierza 
Olearskiego z substytueyą dra Walentego 
Staniszewskiego obu adwokatów w Krako­
wie. Rzeczą będzie pozwanych dostarczyć 
kuratorowi potrzebnej informacyi lub też 
sądowi innego wskazać pełnomocnika.

Kraoów, dnia 17 października 1890.

L. 9340 (6814 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Lisku podaje 

do powszechnej wiadomości, że w sprawie 
egzekucyjnej Mojżesza Laudera przeciw 
Ludwice Szewczyk względnie jej spadko­
biercom pełnoletniemu Janowi Szewczyk i 
małoletnim Anieli, Stanisławowi, Karolinie 
i Julii Szewczykom pto 395 złr. aw. zpn. 
uchwałą z dnia 30 kwietnia 1890 1. 4621 
ustanowił dla z miejsca pobytu i zamieszka­
nia niewiadomego Jana Szewczyka na jego 
koszt i niebezpieczeństwo kuratorem Jana 
Bogdana z Posady liskiej.

C. k. Sąd powiatowy 
Lisko, dnia 20 września 1890.

L 11972 (7375 2 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomego z życia 

i z miejsca pobytu Tobiasza recte Tomasza 
Błocka, że w sporze drobiazgowym adw.

L. 7474. (6973 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Brodach usta­

nawia w sprawie egzekucyjnej c. k. głów­
nego urzędu podatkowego w Brodach imien. 
Wysokiego skarbu przeciw Joslowi GHins- 
berg, Ozyaszowi Becker i Abrahamowi Ner- 
kes peto. zaległości podatkowej w kwocie 
13 zł. 64 ct. wa. zpn. celem doręczenia ts. 
uchwały tabularnej z dnia 12 czerwca 1889 
1. 8591 dla niewiadomego z miejsca pobytu 
w Ameryce zamieszkałego Ozyasza Beckera 
kuratorem dr. Bernharda Grossa adwokata 
wBrodach wzywając Ozyasza Beckera by 
ustanowionemu kuratorowi udzielił potrzeb­
nych wskazówek lub też innego peł 'omoc- 
nika sądowi tut. zapodał.

Brody dnia 15 maja 1890.



L. 2666 (6990 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Muszynie za­

wiadamia niewiawiadomych Samuela i To- 
Qię Unterbergerów, iż dla nich ustanowił 
kuratora Izaaka Sternglanca w sprawie za- 
iutabulowania egzekucyjnego prawa zasta­
wu sumy 200 złr. złr. na ich realnościaeh 
N. kons. 211 w Kryniay lwh. 175 i 190 na 
rzecz Markusa i Dwojry Borgenichtów. 

Muszyna, dnia 20 czerwca 1890.

L. 4632 (6989 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kętach zawia 

damia Teresę Moslerównę z miejsca poby­
tu niewiadomą celem strzeżenia praw, że 
celem doręczenia tut. sądowej rezolucyi z 
dnia 28 lutego 1890 1. 738 oraz dalszych 
w sprawie egzekucyjnej Jana Kopańskiego j 
przeciw spadkobiercom Jana Dybczyńskiego 
i Franciszka Moslera pto 500 złr. wa. zpn 
ustanowił dla tejże Teresy Moslerówny ku­
ratora w osobie Jana Kalety.

Kęty, 8 października 1890.

L. 7296 (7033 3)
Odnośnie do edyktu z 7 marca 1887 

1. 218 umieszczonego w Nrach. 74, 75, 79 
„Gazety lwowskiej* z roku 1888 zawiada­
mia się Władysława Szczepańskiego i Adol­
fa Schmiedta, że pierwszy usunięty został 
od obowiązków kuratora masy spadkowej 
Apolinarego Schmiedta i nieobecnego Adol­
fa Schmiedta w rozprawie spadkowej po 
Wacławie Schmiedt i że dla tych kuran 
dów ustanowiono kuratorem Jana Krupiń­
skiego notaryusza w Bolechowie.

C. k. sąd powiatowy 
Bolechów, 5 października 1890.

Gdy miejsce pobytu syna tejże Anto­
niego Iżynieckiego wedle ustawy do spad­
ku powołanego, jest niewiadome, wzywa 
Sąd tego Antoniego Iżynieckiego, by w 
przeciągu jednego roku licząc od dnia trze­
ciego ogłoszenia tego edyktu zgłosił się i 
oświadczenie do spadku wniósł w przeci 
wnym bowiem razie postępowanie spadkowe 
ze zgłaszającymi się spadkobiercami i z u- 
stanowionym dla niego kuratorem dr. Wil­
helmem Orskim przeprowadzone będzie. 

Brody, dnia 5 crzerwca 1890.

L. 5990 (6676 2—8)
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

ustanowił dla niewiadomego z miejsca po­
bytu Mikołaja Rogowskiego celem dorę­
czenia uchwały tabularnej z dnia 19 maja 
1890 1. 3330 kuratorem Jana Winnickiego 
z Zernicy niżnej.

O tem zawiadamia Mikołaja Ro gow- 
skiego celem strzeżenia swych praw. 

Baligród 25 września 1890.

L 19401 (6896 2 - 3 )
Tarnowski Sąd obwodowy zawiadamia 

z miejsca pobytu niewiadomego Jana Szczę- 
dora, iż w sprawie egzekucyjnej Tarno­
wskiej kasy oszczędności przeciw niemu o 
145 złr. 76 ct. ustanowiono kuratorem dla 
niego adw. Dr. Bronisława Gałeckiego. 

Tarnów, dnia 16 października 1890.

Krzywe Mikołaja i Julii małżonków Pisar- 
czuków własnej, objętej księgą hypoteczną 
większej posiadłości wykaz hyp. 1. 196 
wzywa po myśli § 7 ces. pat. z 8 listopa­
da 1853 1. 237 dz. u. p. wszystkich któ­
rych wierzytelności na wymienionej maję­
tności od dnia 12 października 1889 zosta­
ły zahypotekowane aby roszczenia swe do 

j dnia 31 stycznia 1891 ustnie lub pisemnie 
j w tymże c k. Sądzie obwodowym tem pe- 
| wniej zgłosili, iż w razie niezgłoszenia 
! uważani będą za zgadzających się na prze­

kazanie ich wierzytelności na kapitał wy- 
! nagrodzenia w porządku oznaczonym pier- 
; wszeństwem hypoteeznem, nie będą więcej 

przy rozprawie słuchani, utracą prawo wno- 
1 szenia jakichkolwiek zarzutów lub środków 

prawnych przeciw ugodzie przez intereso­
wanych w myśl § 5 ces. pat, z 25 wrze­
śnia 1850 1 374 dz. u. p. możliwie zawar­
tej, o. ileby w takowej ich pretensye 
w miarę pierwszeństwa hypotecznego na 
kapitał wynagrodzenia przekazane, albo 
według § 27 ces. pat. z 8 listopada 1853 
1. 237 dz. u. p. przy gruncie pozostawione

temuż kuratorowi wszelkich wskazówek 
w niniejszej sprawie udzielić lub też wska­
zać sądowi innego pełnomocnika.

Brody, dnia 7 sierpnia 1889.

L. 5138 (6922 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Dawida Messinga, że tusądowa uchwała z 
dnia 13 września 1890 1. 5138 dozwalająca 
zaintabulowanie wpisanego na rzecz Dawida 
singa prawa dożywotniego używania 1/4 
części z zapisanej na Rachlę Garnfiel poło­
wy ciała tabularnego wykazem hip. dla 
Brzeżan ]. 881 objętego na rzecz Izraela] 
Redlicha dla niego wygotowana kuratorowi i 
adwokatowi Schatzlawi z Brzeżan z substy- j 
tucyą adwokata Czajkowskiego ustanowione-! 
mu doręczoną zostaje i wzywa go by w zglę-, 
dem obrony swych praw z ustanowionym 
kuratorem się porozumiał, lub innego za­
stępcę sobie obrał i tutejszemu Sądowi 
wskazał.

Brzeżany, dnia 13 września 1890

L. 8583 (6933 2 - 3 )
C- k. Sąd powiatowy w Sieniawie u 

wiadamia z miejsca pobytu -iewiadomego 
Jędzreja Raganowieza, że dla niego w spra­
wie tabularnej Leiby Engelberga przeciw 
niemu pcto 100 zł. aw. zpn. c= k. notaryusz 
Władysław Zielonka ustanowiony i temuż 
uchwała z 29 grudnia 1889 1. 8583 doręczo­
ną została.

Sieniawa, 30 września 1890.

L. 6837 (7301 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Ustrzykach 

ustanawia p. Karola Morwitza c. k. nota­
ryusza z Ustrzyk kuratorem ad actum dla 
masy leżącej po Iwanie Olejniku z Zołobka 
a to w celu doręczenia uchwały tabularnej 
z dnia 20 lipca 1890 1 4916 i o tem się 
nazwaną masę przez tegoż kuratora i edy- 
kta powiadamia.

Ustrzyki, 16 października 1890.

L. 8278 . (6904 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Jaśle zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomych Antoniego Dtniela i Agnie­
szkę vel Agatę Danielową, że przeznaczona 
dla nieh rezolucya sądowa z dnia 7 lipca 
1890 1. 5697 zezwalająca na zaintabulowa- 
nie prawa własności posiadłości wykaz hi­
poteczny 1 140 w Nawsiu kołaczyckiem o- 
bjętych na rzecz Herscha i Sary małż. 
Brilcków ustanowionemu dla nich kuratorem 
adw. dr. Chwalibogowi w Jaśle doręczoną 
została.

Zarazem 'aleca się im by informacyi 
w tym względzie rzeczonemu kuratorowi u- 
dzielili, gdyż inaczej następstwa prawne 
a zaniedbania tego wyniknąć mogące sami 
sobie przypisać będą musieli.

C. k. Sąd p o w ia to w y  del. miej.
Jasło, dnia 25 września 1.890.

L. 14044 (6902 2— 3)
Kołomyjski c. k. sąd obwodowy jako 

handlowy, ustanowił w sprawie wekslowej 
Kołomyjskiej Kasy oszczędności przeciw 
Salmanowi Thanowi i tow. o 40 zł. adw 
dr. Jakóba Rittigsteina z substytueyą adw. 
dr. Ezechiela Schustera, kuratorem dla nie­
znanego z miejsca pobytu Salmana Than i 
zarządził doręczenie tym kuratorom nakazu 
zapłaty z 27 września 1890 1. 13315.

Kołomyja, 13 października 1890.

L. 3695 (6725 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 

uwiadamia, że w sprawie karnej przeciw 
Iwanowi starodub i tow. odebrano pięć 
worków pszenicy. .

Uzyskana ze sprzedaży tej pszenicy 
kwota 22 zł. 57 ct. pozostaje w tusądowym
depozycie. ,

Wzywa się zatem wszystkich tych 
właścicieli którzyby sobie rościli jaką pre- 
tensyę do powyższej kwoty, by w przeciągu 
jednego roku, sześciu tygodni i 3 dni od 
ogłoszenia tego edyktu swoje prawo wła­
sności wykazali, gdyż po upływie tego 
czasu ta kwota przepadnie na rzecz Wy­
sokiego Skarbu. . OA

Kamionka str. 15 września 1890.

L. 2048 (69^?
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Wasyla Jacułę po Stefanie z Zernicy wy- 
żnej, żew sprawie zgłoszonego przez Her­
scha Garfunkla prawa zastawu dla sumy 
60 fl i 30 A' aw- zPn- do stanu biernego 
ciała hipot. wyk. hip. 42 ks. gr. Źernica 
wyżną objętego ustanowił dla niego kura­
torem ad actum p. Roberta Adamskiego c. 
k. notaryusza z Baligrodu.

Baligród, dnia 21 marca 1890.

L. 8527 (68-50 2—3)
sąd powiatowy w Brodach zawiadamia 

iż dnia l ig o  stycznia 1887 w Łahodowie 
zmarła bez pozostawienia rozporządzenia o- 
statniej woli Darka Iżyniecka urodź. Czer­
wińska.

L. 2043 (6P56 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tłustem 

ustanowił pana Władysława Rubczyńskiego
c. c. notaryusza w Tłustem z powodu 
wniesionej przez Sarę Mauler d. 1. 2043 
prośby o licytaeyę ruchomości, kuratorem 
dla nieobecnego egzekuta Isaaka Reinisch.

Wzywa się więc nieobecnego by ku­
ratorowi informacyę celem zastępowania go 
udzielił lub innego pełnomocnika sobie 
ustanowił, gdyż inaczej złe skutki samemu 
sobie przypisać będzie musiał.

C. k. Sąd powiatowy.
Tłuste dnia 11. maja 1890.

L. 10767 (7352 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Podhajeach 

zawiadamia nieznanych z życia i miejsca 
pobytu Wiktora i Olgę Stempkowskieh że 
w sprawie egzekucyjnej Mojżesza Zimmeta 
przeciw nim pto 394 zł. 79 ct. aw. zpn. 
został dla egzekutów ustanowiony kurator 
ad actum w osobie p. Adama Rupprechta, 
kandydata notaryalnego w Podhajeach.

Wzywa się ich przeto, aby temuż ku­
ratorowi podali środki obrony lub też inne­
go pełnomocnika sobie ustanowili, inaczej 
bowiem skutki szkodliwe sami sobie przy­
piszą.

P o d h a jc e , 17 w rz e ś n ia  1 890 .

W zgłoszeniu podać należy; imię 
i nazwisko i miejsce zamieszkania zgłasza­
jącego, i jego ewentualnego pełnomocnika, 
pełnomocnictwem legalizowanem wykazać 
się mającego, kwotę zgłoszonej wierzytel­
ności bypotecznej w kapitale i odsetkach 
o ile takowe mają równe prawo z kapita­
łem. oznaczenie hypoteczne pozycyi zgło­
szonej wierzytelności, a jeżeli zgłaszający 
mieszka po za okręgiem tutejszego c. k. 
sądu obwodowego, wymienić pełnomocnika 
w Sanoku zamieszkałego upoważnionego 
do odbioru uchwał sądowych, gdyż inaczej 
uchwały te przesyłane będę zgłaszającemu 
się przez pocztę z tym samym skutkiem 
prawnym jak gdyby do rąk własnych dorę­
czone były.

Sanok, dnia 3 listopada 1890.

L. 667 (7380)
Wydział Izby' adwokackiej w Krako­

wie podaje niniejszem do publicznej wiado­
mości, że p. Dr. Józef Datka z dniem 9 
listopada 1890 wpisany został w listę 
adwokatów z siedzibą w Dąbrowej.

Wydział Izby adwokackiej 
Kraków, dnia 10 listopada 1890.

L. 5769 (7387 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Sanoku zała­

twiając podanie Mikołaja i Julii Pisarczu- 
ków i  dnia ( 7 października 1890 1. 5769 
w celu przekazania kapitału wymierzonego 
orzeczeniem c. k. Dyrekcyi galic. funduszu 
propinacyjnego z dnia 13 września 1889
1. 5769 w kwocie 3050 zł. wa. za odjęcie 
prawa wyszynku i sprzedaży napojów pro- 

! pinacyjnych w majętności Kry we czyli

U. 40583 (7401)
Vom Lemberger k. k. Landes ais Han- 

delsgerichte wird hiemit kundgemacht, dass 
am 17 September 1890 im Handelsregister 
fur Einzeinfirmen, die Firma „Osias He- 
schel Schwarzwald* Holz und Kalkhandel 
in Brzuchowice Bezirk Lemberg eingetra- 
gen wurde.

Lemberg, am 11 Oktober 1890.

L. 20620 . (7383)
C. k. Sąd obwodowy jako sąd handlo­

wy podaje do wiadomości, że równocześnie 
zarządził wpis w rejestrze handlowym dla 
firm pojedyńczych zgaśnięcia firmy Israel 
Hacke z Dębicy, wskutek tut. sąd. uchwa­
ły z dnia 22 października 1863 1. 15443 
zaprotokołowanej.

Tarnów, daia 6 listopada 1890.

L. 10680 (6905 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. del. uwia­

damia Berischa Hoch z miejsca pobytu nie­
wiadomego, że celem doręczenia uchwały 
1. 7782/890 ustanowił dla niego kuratorem 
adw. Dr. Wiltlina w Złoczowie i temuż 
uchwałę tę doręczył.

Złoczów, 31 lipca 1890.

L. 8455 (6943 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy ustanawia dla 

niewiadomego z miejs -a pobytu pozwanego 
Piotra Rygowicza w celu doręczenia mu 
wydanego w sprawie drobiazgowej Pinkasa 
Stolzberga pto 50 złr, wa. wyroku zaoczne­
go z dnia 21 stycznia 1890 1. 11919 i dal 
szych zapaść mogących uchwał kuratorem 
Iwana Czupila z Ubinia i o tem uwiadamia 
pozwanego w celu bronienia swych praw.

C. k. sąd powiatowy 
Kamionka, 30 września 1890.

L. 7750 (6723 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy ustanawia 

Chaskla Kramera kuratorem dla niewiado­
mej z miejsca pobytu Ruchli vel Baby 
Margules w sprawie spadkowej po Wolfie 
Margulesie a to w celu doręczenia uchwały 
z dnia 18 kwietnia 1890 1. 3855 Babie vel 
Ruchlę Margules wzywa się ażeby do Sądu 
tutejszego osobiście się zgłosiła ewentual­
nie innego pełnomocnika ustanowiła.

C. k. Sąd powiatowy.
Horodenka, 26 sierpnia 1890.

L. 1844 (6853 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Radomyślu 

podaje do wiadomości że w dniu 15 sier­
pnia 1886 zmarł w Dulezy wielkiej Tomasz 
Skrzyniarz bez pozostawienia ostatniej wo­
li rozporządzenia.

Ponieważ miejsce pobytu Wawrzyńca 
Dudka nie jest znane, wzywa się go, aby 
w przeciągu jednego roku od dnia w którym 
niniejszy edykt po raz pierwszy ogłoszony 
zostaje w tutejszym sądzie się zgłosił 
i deklaracyę do spadku wniósł, o ile że 
w razie przeciwnym postępowanie spadko­
we ze zgłaszającymi spadkobierccmi i dla 
niego ustanowionym kuratorem Panem To­
maszem Jaroniem w Radomyślu przepro­
wadzone zostanie.

Radomyśl, dnia 20 czerwca 1888.

L. 8707 (7167 1—3)
Sąd obwodowy w Rzeszowie wzywa 

wszystkich, w którychby w ręku znajdować 
się mogła książeczka kwładkowa kasy 
oszczędności miasta Rzeszowa w dniu 29 
marca 1884 pod nr. 9059 na imię Felicyi 
Gródeckiej wystawiona a na sumę 1200 zł. 
aw. (z której kwota 200 zł. już podniesioną 
została) okazicielowi płatną opiewająca, aby 
takową tut. sądowi w terminie sześcio mie­
sięcznym tem pewniej okazali, ile że w ra­
zie przeciwnym takowa na żądanie Jędrze­
ja Gródecki ;‘go za umorzoną uznaną zo 
stanie.

Rzeszów, dnia 16 października 1890.

L. 11943 (6849 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Brodach 

w sprawie egzekucyjnej Wysokiego Skarbu 
przeciw Feidze Blum, Józefowi Fischler 
Feidze Kornberg i Józefowi Kornberg 
o 33 zł. 50 ct. wa. zpn. zawiadamia nie­
wiadomego z miejsca pobytu Józefa Fi- 
schlera że tusądową uchwałą z dnia 27 lu­
tego 1888 1. 3124 dozwolonem zostało 
wpisanie egzekucyjnego prawa zastawu dla 
pretensyi 33 zł. 50 ct. aw. zpn. w stanie 
biernym realności wyk. hip. 653 gminy 
kat. Brody objętej na rzecz wysokiego 
skarbu i że dla niego kuratorem dr. 
Grossa adwokata w Brodach ustanowio­
no i temuż uchwałę tę doręczono.

Rzeczą zatem Józefa Fischlera będzie

L . 15591 (7168 1 - 3 )
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Dawida Jackla z Tłumacza, że na prośbę 
Kalmana Jonasa wydano przeciw niemu 
dnia dzisiejszego nakaz zapłaty resztującej 
sumy wekslowy 103 zł 35 ct. zpn. i do­
ręczono akowej ustanowionemu dla niego 
kuratorowi tutejszemu adw. dr. Zinsowi z 
zastępstwem tutejszego adw. dr. Bardacha 
z wezwaniem, aby w czasie należytym u- 
dzielił ustanowionemu kuratorowi potrzebną 
do zarzutów informacyę, lub innego zastęp­
cę sobie obrał i takowego sądowi wymienił, 
inaczej bowiem skutki prawne z jego za­
niedbania wynikłe sam sobie przypisze. 

Stanisławów, 29 października 1890.

L. 2943 (7213 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie u- 

stanawia dla niewiadomego z miejsca poby­
tu Jakóba Swiderskiego w sprawie sprze­
daży części realności objętej wyk. hip. 1. 
251 dla gminy Tuchów Wojciechowi i An­
nie Krogulskim kuratorem p. Józefa War- 
chałowskiego.

C. k. Sąd powiatowy 
Tuchów, dnia 20 czerwca 1890.

15664 (7169 1— 3)
Stanisławowski ck. Sąd obwodowy za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Dawida Jackla, że na prośbę Chaima Pin­
kasa Adlera wydano przeciw niemu dnia 
dzisiejszego nakaz zapłaty sumy wekslowej 
47 złr. 96 ct. zpn. i doręczono takowy u- 
stanowionemu dla niego kuratorowi tut. 
adw. Dr. Zinsowi z zastępstwem, tut. adw. 
Dr. Bardacha z wezwaniem, aby w czasie 
należytym udzielił ustanowionemu kurato­
rowi potrzebną do zarzutów informacyę lub 
innego/zastępcę sobie]obrał i takowego Sądo­
wi wymienił, inaczej bowiem skutki pra­
wne z jego zaniedbania wynikłe sam sobie 
przypisze.

Stanisławów, 29 października 1890.

L. 7549 (7194 1—3)
Wzywa się niewiadomych spadkobier­

ców śp. S ta n is ła w a  Z a w a d y  i Antoniny ze 
Suwalskich Zawadowej ze Staroniwy, aby 
się w c ią g u  jednego roku do tut. Sądu zgło­
sili i prawa swe do tych spadków wykaza­
li, inaczej bowiem spadki te Wysokiemu 
Skarbowi zostaną wydane.

Kuratorem spadku ustanowiono Woj­
ciecha Miekisza ze Staroniwy.

C k. Sąd powiatowy miejs. deleg. 
Rzeszów, 27 października 1890.

Doniesienia prywatne.

K o n k u r s . 7402

Na jedno stypendyum z fundaoyi ś. p. F ran ­
ciszka Orzęekiego o rocznych 6 i  zł. aw. dla wysłu­
żonego prywatnego oficy&listy niezdolnego do pracy, 
który przekioczył 65 rok życia. Podania zaopatrzone 
świadeetwami służbodawców, ubóstwa i  moralności, 
jakoteż metryką, chrztu, należy wnosić do końca 
grudnia 1890 r. do komisyi Instytutu ubogich chrze- 
ścian w pałacu Areybiskupstwa łac. we Lwowie.

Z komisyi Instytutu ubogich cbrześeian.
Lwów, dnia lu  listopada 1890.
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**AŚć NASKÓRNA MOULIiH
W  PA RY ŻU  »

Maść ta  leczy wrzodzianki, pry­
s z c z e ,  czerwoności, krosty , węgry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę­
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych włosami 
i wszelkie słabósci nas k o rn e ; wstrzy- 
m ujenatychm iast wypadanie włosów 
na brwiach i gło e i skutecznie 
działa  naporost włosów.
Słoik 2 franki we Francyi w Paryżu 

w aptece p. M O U L I N , 30, ulica Louis-le-Grand.
We Lwowie w aptekaeh pp. M ikolaschai Wewiór- 

skiego; — w Krakowie : w aptekach pp. Trauczyń- 
skiego, R edyka i Wiszniewskiego.

Ws Lwowie w aptece p. Ruokera. 3742

Y1RESCIT FUNDO

r y c O i r y i i M Z  s r Ł ' . , . 8!;
obznsjomiony we wszystkich gałęziach m anipulacji 
sądowej, z pięknem i bardzo szybkiem pismem, ob- 
znajemiony w manipulacyi notaryalnej, przeważnie 

sprawach spadkowych, poszukuje miejsca w Są­
dach, u pp. notaryuszów i adwokatów — pod adre­
sem: J . K. post. reet. Strzyżów. 7381

Dla właścicieli bydła I
Podczat karm ienia kartoflami bydła, 

zdarzają się częste wypadki udławienia i z 
braku przyrządu do usunięcia kartofli z gar­
dzieli wołu lub krowy zmuszonym się bywa 
dobić. Kto chce tego uniknąó, meok zamówi
Przyrząd gumowy (kauczukowy)

dla bydła. )
u 6347 e

Alojzego Hubnera i
we Lwowie ul. Karola Ludwika L. 13. C

L . 80 9 5 (7364 2—3)
K o n k u r s .

Celem obsadzenia posady weteiyna- i 
rza miejskiego z roczną plącą 400 złr* j 
wa rozpisuje się konkurs do 15  grudnia!
1890. . I

Kandydaci mają się wykazać przepi­
saną kwalifikacją dla weterynarzy, świade­
ctwem zdrowia i moralnego zachowania 
się, tudzież że nieprzekroczyli 40 roku ży- 
cia.

Wadowice, dnia 7 listopada 1880.
Burmistrz: Iwański.

L. 3264
Konkurs*

(7360 3—3)

Przy Wydziale powiatowym w Jaśle 
jest do obsadzenia posada konduktora dróg 
z płacą roczną 400 zł. i 100 zł. na koszta 
podróży.

Podwyższenie ryczałtu kosztów podró­
ży uzyskaó można.

Stabilizacya na posadzie udzieloną bę­
dzie dopiero po roku służby zupełni zado- 
walniającej.

Podania zaopatrzone w alegaty należy 
przesyłać do Wydziału powiatowego w Ja­
śle do dnia 1 grudnia 1890 r.

Warunki dla kandydata są następu­
jące :

1) Nieprzekraczalny wiek 40 lat.
2) Świadectwo lekarskie zdrowia.
3) Dowody że kandydat odbył kilkole- 

tnią praktykę przy budu, ie dióg krajowych 
powiatowych lub przy kolei.

4) dowody że kandydat rozumie ry­
sunek i plany budowy.

5) Świadectwo nieskazitelnego życia.
Kandydaci wykazujący, że ukończyli

choć trzy klasy niższe realne będą m ali 
pierwszeństwo.

Wydział powiatowy.

Kam ienica
we Lwowie pod korzystnemi warunkami**do 
sprzedania albo zamianę na majątek ziem- 
ziemski, Ignacy Rappaport, we Lwowie, ul.

Jagiellońska 17. 7379

^  Pierwsza e. k . austryaeko-węgierska 
sgf i wyłącznie uprzyw. 4 4 3

X  fabryka farb do fasad 
Karola Kronsteinera w Wiedniu

poleca swoje dobroeią niezrównane

farby do fasad
Je d y n y  s k ła d  d la  G alicy!

i sprzedaż w handlu farb i materyałów

[Alojzego Hubnera
we L w ow ie ,

ulica Karola Ludwika L.

L. 3506 (1344
Obwieszczenie.

3 - 3 )

Celem wydzierżawienia przysługujące­
go gminie miasta Trembowli prawa propi- 
nacyi tudzież prawa poboru opłaty czyli do­
datku gminnego od wprowadzonych do 
miasta napojów propinaeyjnycb, na czas 
trzyletni od 1 stycznia 1891 do 30 grudnia 
1893 odbędzie się w kancelaryi Magistratu 
miasta Trembowli na dniu 26 listopada 1890 
publiczna licytacya, za pomocą pisemnych 
ofert zaopatrzonych w zakład w kwocie 
1350 zł. aw. które w dniu powyższym naj­
później do 1 godziny z południa na ręce 
komisji licytacyjnej, mają być wniesione.

Za cenę wywołania postanawia się ja­
ko czynsz dzierżawny roczny, a to:

a) za prawo propinacji kwotę 9600 zł.
b) za prawo poboru opłaty 

czyli dodatku gminnego od trun­
ków, k w o t ę .........................................  3900 zł.

Razem . ". 13500 zł.
Warunki licytacyjne można w czasie 

godzin urzędowych w kancelaryi magistratu 
miasta Trembowli przejrzeć.

5 magistratu król. wóln. miasta
Trembowla dnia 6 listc ada 1890

WYROBY SPEGYALNE

PARFUMERYA

AUX VI0LEHES DE PARMĘ

E 0 .  P I N A U D
Mydło...............AUX l/IOLETTES DE PARMĘ
Sssencyadla ctastek.. AUX Vl0LETTES DE PARMĘ 
W o d a  toaletowa.. AUX l/IOLETTES DE PARMĘ
Pomada AUX l/IOLETTES DE PARMĘ
Olejek............. AUX VIOLETTES DE PARMĘ
Puder ryżowy. AUX l/IOLETTES DE PARMĘ
K o sm e ty k i AUX WI0LETTES DE PARMĘ, 87, Boulerard de Strasbourg, 87

ip .
Bilsku (Szląsk austr.) Rudolf Tomkę. 
Bochni p. J. Michnik,

Pod gw arancyą I
Nie ma nic lepszego nad

francuską masę
do zapuszczania miękkich 

i twardych podłóg
jedyny skład

A lo jz y  H u b n e r
Lwów, ul. Karola Ludwika 1. IB.
W  Andrychowie p. A. Pukalski, 

p. Juliusz Sohnitzer,
? Białej koio Bilska p. F r. Sehlee, 

p. Em il Kruppa,
Bielsku p. Samuel Steffau,

3zląi ‘ 
p. J. 

pani F . Górska,
Brody, Witkowski i Ska- 
Buozacz Klemens Rogoziński,
Chyrowie p. F . Strzelecki,
Ozortkowie M. Rosenzweig,
Dem biey p. J . Bros,

p. Stanisław Serednieki,
Grybów A. Muszyński,
Jaśle  p. Ignacy KowaLki,
Ja ro s ła w iu  pani M. Pospiech, 

p. K. Zabłotny, 
p. O. Strassberg,

Kamionce stremiłowej p. J . Sklenka, 
Kałuszu p. Ksawery Z iszka,
Kęteeh p. Karol Zakrzewski,
Kolbuszowy p. F . Goldamer,
Kołomyi p. Stanisław Romanowiez, 
Krakowie p. F r. Lenert,

p. P iotr Jadowski, 
p. M ichał K araś, 
p. J .  Kosz,
p. N agel, 5895
p. " e n a n  Drobner, 
p. Józef Sklarezyk, 

Krzeszowicach p. Jan  Sanak,
Leżajsku p. S. Pom eranz,
Lisku p. R. Barański,

' Łańcucie p. I  Cetnarski,
p. Gabryel Bałueiński,

Mielcu pani I. Fiutowska,
Moderói e p. W ł. O r d ,
Nowym Sączu I. Kosterkiewicza wd. nast. 
Oleszycach p. J. Kamiński,
Oświęcimie p. SUn. Dołkowski,
Przemyślu pp. Ludkiewicz i sp., 
Radomyślu koło Dembiey W .Bartoszyński, 
Rzeszowie p. Ju ł. Holzer,
Sanoku p. A. Dżuganowski,
Samborze p. Bronisław Mański, 

p. Brouisław Żuławski, 
Sieniawie p. M. Engelberg,
Stanisławowie p W. W aldek,
Tarnobrzeg J . Giżyński i Syn,
Tarnowie p. T. Seharf,

p. A. Miildner i Sp. 
p. S. Szajna,

Tarnopolu p. T. Rozumiłowski,
Ustrzykach pani W . Rutkowska, 
Wadowicach p. I. Pohl, 

p. A. Keiner,
Złoczowie ). J. Kordecki,
Żywcu p. Aleksander W aniek,
Żółkwi p. Ju liusz Olearczyk.

Odbywszy specyalne studya w krajowych i zagranicznych instytutach naukowych 
otworzyłem w e L w ow ie, p rzy  u lic y  J a g ie llo ń sk iej 1. 18 

urzędownie upoważnione

Laboraioryum chemiczno-mikroskopowe
do badania pokarmów, artykułów spożywczych, leczniczych, handlowych, techni- I 

eznych, gospodarczych, higienicznych, analiz sądowych i t. p.
W  laboratoryum tem, która według tegoeiesnyah wymogów urządził*®, uskuteczniam 

| jakościowe i ilościowe rozbiory, w celu sprawdzenia jakości, prawdziwości, wartości pożywczej 
lub zafałszowania mleka, śmietanki, wina, piwa, koniaku, wódki, likierów, rumu, araku, octu, 
masła, sera, mąki, chleba, krochmąlu, czekolady, drożdży, cukru, miodu, kawy, herbaty, soli, 
tłuszczów i olejów, mięsa, wędlin, konserwów, wyrobów cukierniczych, karmy dla b rd ła , środków 
leczniczych, farb, nafty, naczyń, wosku, mydła, tapet i p ap ie ru ; dalej rozbiory wód mineralnych 
i studziennych, ziemi, nawozów sztucznych i naturalnych, wapna, cementu, metali, aliaży — roz- I  
biory moczu i kamieni moczowych, analizy sądowe i t. p. |

Wszelkie zlecenia tak miejscowe jak i z prowincyi wykonywam o ile możności w najkrótszym 
czasie i po moźebnie niskich cenach.

Przekonany, że instytut mój przynieśó może dobre usługi ogółowi, śmiem polecić się 
łaskawym względom Wysokich W ładz, WW. P P . lekarzy, aptekarzy, kupców i całsj P . T
nownej Publiczności.

Sza- I

W alery  W łodzim irsk i
m a g iste r farmacji — ehemik sądow y,

egzaminowany na wszechnicy we W isdniu, znawca artykułów spożywczych, 
były właściciel apteki. 7 3 : 9

. JOOOOOOOOOOOOOOlOOOOOOSOOCi O 0<
w biu- 

50 ct.
O p o t  f l f k a i n f p l r m n r w  siluie odwaniający i odwietrzający powietrze używany 

D l L lt50L U .it5 J4 .L jJ U j  racb, korytarzach i do skrapiania sukień. Flakon 25 i
f ł *71 r ł ł / t  51 T l i ł r v n Q ' 7 1 T 1 G T l o  radykalnie oczyszcza powietrze, niszczy mia?mata iV daZ lU 10 dU lim iaZ IIldhjL Z iiie szk0dliwe zdrowiu, dając przyjemny i aromaty-

ozny zapach. Ożywa, się w salona;h, pokojach sypialnych, mianowicie dziecinnych. F iakon25 i 50 ot.

T r o c ie z k i  d e s in f e k c y jn e l lo  k a d z e n ia ,  lrz^kV L C i o zl t ią F0Wie~
Powietrze lasów  iglastych w  pokoju otrzymuje się przez rozpylanie 

a? TT"q/j f / l / I  l o  ci a  Q Tl A  xxTCh cr A  I Piocz miłego leśnego zapachu, posiada nieoszacowane 
J i a u ń i u a n  S U S U D W t / g o  • własności hygieniczne. Oezyszoza i odświeża powietrze 4 
w tak wysokim stopniu, ie  jest powszechnie polecane przez pp. lekarzy do oddechania osobom " 

T  cierpiącym na choroby piersiowe. — Flakon 60 cl., rozpylacze od 30 et. do 3 zł.

g M y d ł o  z  ig ie ł  s o s n o w y c h

J. IH N  A TO W I C Ź
L w ów , sk lep y  w ła sn e , u l. K opernika L. 3 i ul. H alicka  ró g  W ałow ej L. 2 5  

j - .  w Krakowie Sukiennice L. 20, w Czerniowcaeh Rynek L. 2.

o o o a i . OIMMOOOOOlOOCIOCMMOOOOOCMWWe1
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Główny skład
B I E L I Z N Y

* sy tem u  dr. Jaegera

f nożni! ScMierói
we Lwowie.

Cennik fabryczny na żądanie franko.

6140

K a n to r w ym iany jji
c. k. uprz. gal. akcyj. Banku hipotecznego^

L. 4685
Ogłoszenie.

(7343 2 - 3 )

Magistrat król. miasta Stryja podaje 
do wiadomości, iż dla robót konskrypcyjnych 
potrzebuje dyetaryusza obznajomionego z 
dytyczącą ustawą.

Kandydaci mają się zgłosić wprost do 
burmistrza.

Magistrat król. miasta 
S ryj, dnia 6 listopada 1890.

jłj feupuje i sprzedaje wszystkie efekta i monety po kursie 
dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizyi.

Jako dobrą i pewną lokacyę poleca
JM*®* listy hipoteczne 

5 pre. listy hipoteczne premiowane 
5 pre. listy hipoteczne hez prem ii 
4V2 pre. listy Towarz. kredytowego Ziemskiego 
4LVa pre. listy B anku  krajowego  
4Va pre. pożyczkę krajową galicyjską
4  pre. pożyczkę propinacyjną galicyjską
5 pre. pożyczkę propinacyjną bukowińską  
4 7 2  pre. pożyczkę węgierskiej kolei państwowej 
4y 2 pre. pożyczkę propinacyjną węgierską  
4  pre. węgierskie Obligacye indemnizaeyjne,
które to papiery Kantor wymiany Banku hipotecznego zawsze nabywa i sprzedaje 

po cenach najkorzystniejszych.
Uwaga i Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupujących wszelkie w y lo ­

sow ane a ju ż  p ła tn e  m iejscow e papiery wartościowe, tudzież zap ad łe  kupony  za  
go tów kę, bez w szelkiego p o trącen ia , zaś zam iejscow e, jedynie za potrąoenim rze­
czywistych kosztów.

Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych arkuszy kuponowych, za 
zwrotem Kosztów, które sam ponosi. 6292
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G. k. uprzyw. galic. Zakład kredyt, włościański w likwidacyi
w© Lw ow ie

(Wykaz w myśl art. 91 statutu).
Stan z dniem 31 października 1890 r. w ynosił:

Udziałów
Asygnat kasowych . . .
6 pre listów dłużnych 
5 pre.

'  ' dnia 13 listopada 1890.
Komitet lihw id i

złr.

listów 
Lwów

485.910.— 
1.950 — 

1 ,387 .100 .-  
501.500.—

ic j j u y 7400

% Dnkarai Wl. Łosińskiego ul. Csanueckiego L. 12 don Wernera. (Zanądca Władysław J. Weber.) Papier s fabryki papieru Fiałkowskich.


